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Pena Kur]era! 

W Warszawie: podana 'ef4 
Y nagłówku nnmeru wieczornego. 

Na prowincji iw Cesar- 
stwie: opłata za przesyłką i 
koszta spedycji: rocznie TS 3, 
półroeznie ra. 1 kop. 50, kwartal- 
Lie kop. 75, miesięcznie kop. 25. 

Oddrielna przedpłata na jedno 
Miko wydanie Kurjers  przyjin0” 
Wang być nie może. 

Numer pojedynczy wieczorny 
kop. 5, my w dnie powsze” 
dnie k. 3 w niedziele iświęta k. 5. 
Dziś: Trzech Króli. | 


Środa: Lucjana M. i Teodora W. Zachód 
©zwartek: Seweryna Opata. 


Piątek: Marcjanny Panny M. 


kuo godzinie G-ej nepe, PE i 
Nastepny numer „kiurjera* wyj- 
dzie jutro po południu. | 


KAŁENDBARE. 


Wspomnienia historyczne. —1149. Zjazd książąt 
polskich w Kruszwicy. —1395. Hołd hospodara moł- 
dawskiego Stefana na wierność Władysławowi Jagiel- 
le.—1420. Ogłoszenie we Włocławku sądu polubo- 
wnego w sprawie krzyżaków z Polską. —1422. Bitwa 
pod Kutnohorą, pomiędzy cesarzem Zygmuntem a hu- 
śytami; poseł polski Zawisza dostaje się do niewoli. — 
1573, Otwarcie sejmu konwokacyjnego w Warszawie 
pe śmierci Zygmunta Augusta.—1734. August III-ci 
zaprzysięga pacta conventa w kościele tarnogórskim. — 
1793, Deklaracja króla pruskiego Fruderyka Wil- 
hęlma, zapowiadająca wkroczenie wojsk pruskich do 
Wielkopolski. 

Widowiska: Teatr Wielki: „Gioconda”; — te- 
atr Rozmaitości: „Walka kobiet” i „Czyja wi- 
na”; — teatr Mały (przy ulicy Daniłowiczowskiej): 
„On ma trzy żony”. (Godzina 7 i pół wieczorem). 


Głosy publiczności. 
Szanowny redaktorze! 

Około pół roku temu na zebraniu ogólnem uczes- 
tników spółki jedwabniezej obradowano nad kwes- 
dalszej opieki nad jedwabnictwem krajowem. 

i mie to postanowiło spełnić postawione so- 
e zadanie przez opracowanie ustawy opartej na zu- 
pełnie nowych podstawach aniżeli poprzednia Spół- 
pa a która możność zużytkowania w sposób 
odmienny a skuteczny posiadanych sił i materjału, 
oraz przez zgodzenie się ogólnego zebrania uczestni- 
ków Spółki na przekazanie pozostałych funduszów 
tna rzecz przyszłego Towarzystwa zachęty do jedwa- 


*NIEDOBITEK. 


KARTKA Z NAJBLIŻSZEJ PRZESZŁOŚCI 


przez 


Teodora Jeske-Choińskiego. 


(Dalszy ciąg.) 


Wsiadłem i ja do swego wolantu, zaprzężonego w 
Cztery kare konie, i rozkazałem Wojciechowi, aby 
Wracał śpiesznie do domu. 

ojciech, stary stangret, który jeszcze z oj- 
tem moim jeździł, huknął z bicza i pędził jak szalo- 
Ny, stosując się z przyjemnością do mojego rozpo- 
Tządzenia, bo i on lubił szybką jazdę, zwłaszcza, 
Edy sobie trochę podchmielił, co się często zdarzało, 

A że się wódeczką dość hojnie poczęstował, wie- 
działem, rzuciwszy na niego okiem przy wsiadaniu. 

Czapka na bakier, mina gęsta, wąsy podkręcone, 
uby u huzara węgierskiego! 

— Oho, Wojtek ma w czubie—pomyślałem sobie. 
Ale ponieważ i ze mną działo się to samo, nie mia- 
łem prawa do zwymyślania niepoprawnego pijanicy. 

— Tylko nie wywróć — mruknąłem, otulając się 
W płaszcz. 


| NZ Gdzieby tam, proszę kr rę RAR. 
y mi to pierwszy raz jechać w taką ćmę? — od- 
bart i wisial na A ć k 
— Hoj ha, wyrywajta, nygusy! — zawołał. 
NA suyty maly A ak dp głowę w koł- 
aszcza, usiłując zdrzemnąć się. 
my serji wino TORENIA roznerwowało mnie. 
e mogłem zasnąć. 
lie wiem, skąd, dlaczego i na co przypomniały 
| 4 się słowa Gostomskiego. Ta głupia pożyczka, 
aaa paigh m g na wstępie mej gospodarki, za- 
mnie gniewa 


KURIER RAJ 


Wychodzi rozsyła się dwa razy dziennie na Warszawei na prowincję. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem. 


Wysokość wody na rzece Wiśle pod War- 
szawą stóp 3 cali 4 


: — Numer niniejszy wyszedł e dru- 


| Wtorek. nia 


SZAWSKU. 


> D y TEN p 
25 grudnia (6 stycznia) 1885 r. 

Cena ozłOszeń 

Reklamy: za jeden wier3 
pierwszy raz 25 kop., każdy næ 
stępny raz 20 kop. 

Nekrologja: za jeden wiet? 
15 kop. 

Zwyczajne 1 małe orłosze- 
nia w numerach porannych, z wy- 
jątkiem niedzielnych i światowe 
nych, zamieszczane nie będ 


ROK SZEŚĆDZIESIĄTY PIĄTY. 


Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera. Warszawskiego codziennie od godziny 9-ej rano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta, od godz. 10-tej rano do 1-ej w południe. 
Wschód księżyca o godzinie 


11 minu: 11 w. 


Wschód: słoneao godzinie 
42 w. Ó 


Zachó S 
Długość dnia 
Przybyło /„ + 


bnietwa, nakoniec przez zdanie na dzisiejszą radę 
nadzorezą i dyrcktora spółki przedsięwzięcia odpo- 
wiednich kroków i starań u władzy i to bezzwłocz- 
nie dla wysłania w czasie jaknajprędszym nowej u- 
stawy do zatwierdzenia, pośpiech bowiem w tym ra- 
zie dla jedwabnictwa krajowego nie jest rzeczą obo- 
Jetną. 

Tu przypomnieć należy, że termin rozwiązania da- 
wnej spółki uplywa z d. 30-ym marca r. b., to jest 
po upływie zakreślonego jej przy założeniu trzydzie- 
stoletniego istnienia. 

Czas szybko uchodzi i uszło go już niemało odcza- | 
su zebrania, na którem zapadły powyższe uchwały, | 
a dotąd nie akcjonarjnszom dawnej Spółki nie jest 
wiadomem, co się stało z ustawą nowoprojektowa- 
nego Towarzystwa i czy ona dozatwierdzenia przed- 
stawioną została lub nie. 


O ile dochodzą nas wieści, sprawa od czasu zebra- 
nia nie postąpiła podobno ani kroku naprzód, a to 
byłoby istotnie smutnem z uwagi, że bądźcobądź je- 
dwabnietwo może i powinno podnieść dobrobyt kra- 


Kurjera prosić kogo należy w imieniu wielu intere- 
sujących się losami Towarzystwa, o objaśnienie, eo 
rzeczywiście zrobiono w celu pozyskania zatwierdze- 
nia ustawy i jeżeli zrobiono co było wskazanem, ja- 
ka jest przyczyna zwłoki? 
0. G. 
* 

Szanowny redaktorze! 

Przed kilku laty w łonie lekarzy warszawskich 
powstał projekt założenia w mieście naszem ambu- 
datorjów publieznych w różnych dzielnicach, w-któ- 
RA zza rychłą pomoc w nagłych wypad- 

< y 


jowy. > 
Niechaj więc wolno mi będzie za pośrednictwem 


Liczby bowiem statystyczne jaknajwymowniej 
tą że główną przyczyną powiększania się 
liczby śmierci w wypadkach czy to przejechania, 


RLZ 


Mogłoż być inaczej? Dwie młodsze siostry wyszły 
za mąż pedezas mojego pobytu w Paryżu, Trzeba 
e było spłacić, aby mieć wolne ręce. Cóż z tego? 

ażdy obywatel ma dziś długi. Gniotą one i Go- 
stomskiego, 

Ale pewną część owej pożyczki trzeba było wło: 
żyć w gospodarstwo, bo budynki domagały się rze- 
czywiście naprawy. 

Furda! Mam też o czem myśleć. Ktoby się tam 
przed czasem martwił. | 

Chciałem się poprawić na siedzeniu i przymusić 
się do snu, gdy się w tem wolant zachwiał, a ja wy- 
leciałem z niego, jak z procy. 

Leżełiśmy w rowie, na błocie, 

Zacząłem oczywiście kląć w żywe kamienie. To 
samo czynił Wojciech, mszcząc się na koniach za 
własną nieuwagę. | 

— Mówiłem ci, pijanico, że wywrócisz — krzy- 
kvąłem, wygramoliwszy się z błota, 

Ale jego obchodził mój gniew widocznie nie wiele, 
bo zamiast przepraszać, wpadł jeszcze na mnie, jak 
na łysą kobyłę, j | 

— A widziałto świat włóczyć się po takiej cie- 
mnicy! — wrzeszczał. — Niech ta wielmożny pan 

odziękuje Panu Bogu, co nie skręcił karku, Wiel- 

mi rzecz. Trochę błota, oczyści się i będzie dó- 
brze. Niech ta panicz włazi. 

Rozśmieszyła mnie ta filozofja chłopska.. Rzeczy- 
wiście. Trochę błota i strachn. Błoto zdejmie z u- 
brania lokaj, a strach już przeminął, Nie ma się o 
co gniewać, zwłaszcza na starego sługę, który uczył | 


z, Z A A A ZOZ ZZ WDZONA 


mnie kiedyś dosiadać konia, i | 
— My, jak my, ale czy się czasem karym co nie | 
stało — mruczał Wojciech, oglądając szkapy, — Et, | 
nie.im ta nie jest, mogą lecieć, jak wichura. | 
I poleciały, jak wichura, a ja, choć. mnie teraz | 
pożniech stangreta drażnił, nie miałem odwagi roz- | 
azać mu, aby zwolnił. | 
Umiałem tylko krzyknąć, lub kropuąć pięścią w Í 


LJ 4 e 
godzin 7 minut 49. 
Ow, 11 


| 


Ogłoszenia Kurjera przy 
oszeń Raj vi 


Sobota: Agatona P. M. i Wilhelma. 
Niedziela: Higina P. M. i Honoraty. 
Poniedziałek; Arkadjusza Męcz. 

| Wtorek: Woroniki Panny. 


8- minut; 11 
2 


czy porażenia apopleksją na ulicach jest brak dora- 
Żnej i szybkiej pomocy. 

Za granica, jak np. we Francji, podniesiono ten 
projekt na niedawno odbytem posiedzeniu akademji 
medycznej i myśl ta odrazu znalazła uznanie i po- 
parcie ogółu lekarzy, którzy wybrali na prezydują- 
cego Juljusza Simona i tak bardzo potrzebne ambu- 
latorja wkrótce jnź zostaną otwarte. 

Bacząc na ważność tej kwestji, poważam się za- 
pomuiany jaż projekt z przeszłości przypomnieć czy- 
jej należy pamięci, w nadziei, że urząd lekarski m. 
Warszawy weźmie tę tak ważna sprawę do serca i 
nie dozwoli, iżby otworzenie ambulatoriów pozostało 
jak tyle innych ważnych kwestyj, tylko projektem 


Ignotùs, 


WIADOMOSCI BIEŻĄCE. 


= Według gazet rosyjskich, na polepszenie wa- 
runków żeglugi na drogach komunikacyjnych wo- 
dnych w państwie, wyznaczono na rok przyszły kre 
dyt w sumie 2,224,000 rs. Między iunemi znajduje- 
my tu pozycje: 1) na roboty regulacyjne na rzece 
Prypeci koło miasteczka Czarnobyla — 81,454 rs. 
2) ma polepszenie warunków żeglugi na Dniestrze— 
200,000 1 rs.; 3) na uregulowanie koryta Wisły i Sa- 
nu w częściach pogranicznych z Galicją—120,000 rs. 


= Wobec tego, iż niektóre towary wymagają do 
transportu drogami: żelaznemi specjalnie ku temu 
przygotowanych wagonów, nabycie których dla dro- 
bnych producentów jest nader uciążliwem, projekto- 
wanem ješt, jak donosi Echo petersburskie, założe- 
nie centralnego towarzystwa wynajmu takich wa- 
gonów. 
== Departament górnictwa: przedstawił do rady 
państwa projekt nowych przepisów, dotyczących 
eksploatacji przez osoby prywatne swobodnych grun- 
tów, należących do skarbu. Według tych przepisów, 


pierwszej chwili w kark, łagodniejąc natychmiast 
po wybuchu, zupełnie tak samo, jak $, p. mój ro- 
zie... 

Gdy zajeżdżałem przed dwór garwoliński, obwie- 
ściły mi oświecone okna salonu, że matka ma gości. 

— Kto przyjechał? — zapytałem lokaja, wysko 
czy wszy z wolantu. 

— Pani Topolska z córką, proszę wielmożnego 

na. 

— Dobrze, pomożesz mi się przebrać! 

Zaledwo znalazłem się w swoim pokoju, aby się 
pozbyć zabłoconego ubrania, wszedł już do mnie 
rządea. 

Utrapiony człowiek! 

Był w Garwolinie dopiero od miesiąca, przeto 
mniemał, że pozyska me względy, gdy będzie mnie 
ciągle pytał © to i owo. 

— Czegóż tam, panie Kasinowski—rzuciłem, zdej: 
mując z siebie ciężki płaszcz Cóż tam u was sly- 
chać, czy wszystko w porządkn? 

— Wszystko i nie wszystko, proszę pana dziedzica. 
Fornal Jędrek ochwacił konia, ale dałem mu za to, 

— Kiedy mu pan dal, co mu się należało, to rzecz 
skończona. Ochwaci on jeszcze nie jednego konia. 
Cóż iam więcej? 

— Walek ścigał się z Jaśkiem, gdy wracali z or- 
ki i złamał pług, ale dałem mu za fo. 

— To dobrze! Trzeba kupić nowy pług. 

„— Przyłapalem owczarkę, gdy kradła s emę 
pod swoję krowy. 

— I dał jej pan za to? — zapytałem, domyślaj e 
się zwykł:go zakończenia. 

— Ma się rozumieć. 

— Zeby tylko ezasem panu kiedy nie dali, 

— Nie obawiam sią tego. 

— No, no, oni teraz hardzi, 


: NEC NEC; 

— Ale ja mocniejszy od nieh. N; ACE 

Spojrzałem na niego, Był to rzeczywiście chlop g 

rosły i muskularny. „AE Z 
A rd” 


artykuły dozwalające poszukiwania na gruntach 
skarbowych rud i Ląby wania praw do ich eksploata- 
tacji zostaną zmienione i uzupełnione, przyczem 
istniejące dla cubernij Królestwa Polskiego wyłącze- 
nia zostaną zniesione, 


z= W rządzie gubernjalnym piotrkowskim odby- 
wać się będą w dniach 14 ym, 15 ym i 16-ym b. m. 
lieytacje na naprawę w r. b. traktów szosowychii 
mostów w gubernji piotrkowskiej, Koszta tych ro- 
bót wyniosą około 90,000 rs. 


= Z powody suchej pogody zarządzono już robo- 
ty okolo zaprawy szosy w okolicach Warszawy i lo- 
komotywy dfożne do ubijania szabru wyruszyły już 
na trakty okoliczne, 

== Z polecenia Głównego Naczelnika kraju, magi- 
strat miasta Warszawy ma zająć się projektem bu- 
dowy dómów, przeznaczonych na pomieszczenie u- 
rzędów policyjnych. Projekt ten podniesiony został 
z powodu wysokiego komornego opłacanego za na 
jem lokałów dla kancelaryj cyrkułowych. 


= Kilku osobom utrzymującym staneje dla ucz- 
niów polecono zmiane lokalów nieodpowiednich pod 
względem sanitarnym, w razie zaś niedopełnienia 
powyższego polecenia będzie im odjęte prawo utrzy- 
mywania uczniów. 

== W dzień Nowego Roku starsi i podstarsi zgro- 
madzeń rzemieślniczych składali powinszowania JE, 
Najdostojniejszemu Arcypasterzowi. JE. zachęcał 
przedstawiających się, aby pamiętali o losie termina- 
torów i o ich religijnem wychowaniu. 


= Dochodzi nas wiadomość, że zdrowie sędziwę- 
go Antoniego Edwarda Odyńca znacznie się po- 
lepszyło i obecnie niebezpieczeństwo usunięte już 
zostało. 


= Z literatury. 

* Czasopisma nasze illustrowane puściły już w o- 
bieg pierwsze noworoczne numera, 

Tygodnik ilustrowany przynosi całą wiązankę no- 
wości, jako to: dramat znakomitego poety Karola 
Brzozowskiego „Eryk IV-ty” osnuty ra tle dziejów 
szwedzkich ale interesują cy nas bliżej z powodu wy- 
stępującej w nim Katarzyny Jagiellonki, powieść 

odpisaną nieznanym jeszcze pseudonimem, Marjana 
Corabia, wreszcie ciekawe listy Narcyzy Żmiehow- 
skiej pisane do rodziny i przyjaciół. 

W ezęści artystycznej spotykamy na pierwszej 
stronicy piękny portret Jakóba Jasieńskiego, żołnie- 
rza poety (kilka utworów jego poważniejszych za- 
mieszezono w życiorysie), następnie portret Karola 
Brzozowskiego, wreszcie dwa doskonałe rysunki Q, 
Borysa Jankowskiego wyobrażającę allegoryczny 
Rok Nowy i scenę z przedświątecznego bazaru. 

Nie wspominamy o reszcie ilustracji, artykułach 
pomniejszych i powieści Ouidy jako stale wypełnia- 
jących rubryki tego pisma. 

Kłosy położyły zda się w tym roku główny nacisk 
na odźwierciedlenie chwili bieżącej. 

W dziale illustracji obszerne zajęły miejsce dobre 


— Nie widzę powodu do poniewierania łudzi za 
każdą drobnostkę—wyrzekłem. Że baba ukradła 
garść słomy, to co? Każdy chłop kradnie pana, 
Było tak od wieków i nie zmieni się chyba nigdy. 
Kogo mają kraść, jeśli nie nas? 

— Jeśli taka wola pańska, niech sobie tam kra- 
dna, ale ja myślałem... 

— Nie trzeba być zanadto drobiazgowym, mój 
parie Kąsinowski — odezwałem się, przerywając 
rządey dalsze wywody 0 konieczności oszczędzania 
każdej słomki, o subordynarji i tym podobnych rze. 
czach, które znałem juź na pamięć, bo slyszałem je 
rie raz nie dwa.—Uważaj pan sobie na wszystko, 
jeśli to panu sprawia przyjemność, ale niech ja o 
tych błahostkach nie nie wiem, bo cóż mnie to może 
obchodzi, że Walek złamał pług, a owczarka ukra- 
dła garść słomy. 

— Słomka do słomki... 

Rzuciłem się niecierpliwie, przerywając rządey 
powtórnie, 

— Mój panie Kąsinowski—fuknałem—nie jestem 
dotobkowiczem, ani chudym dzierżawcą, abym miał 
skąpić, 

— Jaka wola pańska — mruknął rządca, ukłoni- 
wszy się. 

Myślaiem, że sobie pójdzie, a on stał jeszcze i rn- 
szał wąsami. 

— Czegoż tam jeszcze? — rzuciłem niechętnie, 
zniecierpliwiony zbytnią służbistością rządcy. 

— Chcialem się pana dziedzica poradzić, co zro- 
bić z siewami, czy zacząć, czy jeszcze poczekać — 
wyrzekł. ANAA 

„— Chyba to rzecz pańska wiedzieć, kiedy trzeba 
siać—odparłem. 

— Najlepiej to przed św. Michałem, bo gdy się 
później zasieje, to zboże niezawsze równo wzejdzie. 


„— Po Biejże pan sobie do wszystkich djabłów, | 
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odtworzenia „Wystawy szkiców”, „Przytułków no- 
nych”, „chatki w lesie”, oraz sceny na czasie zaty- 
tułowanej „Na Święta po paniczów”. 

Ołówki Kostrzewskiego, I. Konopackiego i Zien- 
tarskiego złożyły się na tę wiązankę, 

rodkową planszę stanowi duża grupa portretów 
artystów sceny warszawskiej z przed 50-iu lat. 

Ž utworów literackich zaznaczamy powieść St.. 
Grudzińskiego p. t. „Zona artysty” oraz ciekawy ar- 
yk „Teatr warszawski przed pół wiekiem” pióra 

. Heppena. 

Wędrowiec rozpoczął druk oryginalnej powieści 
Sahi-Beja (Wacława Koszczyca) dając portret, jak 
zawsze doskonały, i życiorys tego utalentowanego 
autora. 

W Biesiadzie literackiej żwawo rozpoczynającej 
rok nowy, spotykamy między innemi początek po- 
wieści J. I. Kraszewskiego „Radca Maciek”, dalszy 
ciąg sylwetek artystów naszych przebywających w 
Paryżu pióra Z. Sarneckiego, początek dwóch jeszcze 
powieści „Fedor”, tłumaczonej z angielskiego, Wre- 
szcie wiersz Czesława „O północy”. 

Numer noworoczny zdobią rysunek okolicznościo- 
wy Ryszkiewicza oraz kopje z Matejki i Grottgera. 

Rozszerzone w dziale krytyki Echo muzyczne, tea- 
tralne i artystyczne rozpoczęło rok bieżący studjum 
o St, Moniugace pióra J. Karłowicza, jednego z naj- 
wykwintniejszych znawców muzyki u nas, 

Wypadki dnia znalazły swój wyraz w referacie o 
„Giocondzie” świeżo u nas wystawionej operze Pon- 
chiellego, w artykule krytycznym o ostątnim obrazie 
Matejki „Zamoyski pod Byczyną”, w życiorysie, z 
portrotem, zmarłego niedawno malarza Bastien Le- 
page'a, w wyjątku z „Teodory” Wik, Sardou i ko- 
respondencji o jej premierze nadesłanej z Paryża. 

Uzupełnia treść obfitą list z Krąkowa i dowcipna 
zawsze „Mozajka”. 

Wymieniamy tylko nazwiska, które użyczyły swej 
firmy noworocznomu numerowi; J, Bliziński, M. Ba- 
łucki, J. Kleczyński, W, Z. Kościałkowska, K. Matu- 
szewski, Z, Sarnecki — komentarz zbyteczny. _ 

Tygodnikawi powszechnemu należy się słowo uzna- 
nia za staranny dobór w części literackiej, 

Powieść historyczna Wihóbutego Rapackiego 
„Grzechy królewskie”, studjam o dramacie Roma- 
nowskiego „Popiel i Piast” przez K. Kaszewskiego, 
szkie historyczny „Samuel Łaszcz” przez dra Anto- 
niego J., praca etnograficzna o „Ludzie na polesiu li- 
tewskiem” przez Z. Pietkiewicza — zasługują na 
szczególną uwagę. 

Z illustracyj najbardziej nas zajął pełen charakte- 
ru rysunek J. Chełmońskiego. 

Przy sposobności niech nam wolno będzie zwrócić 
uwagę redakcji na niedość staranną korektę rubry- 
ki „Rozmaitości”. 

* W składach tutejszych antykwarjuszów, oraz u 
przekupniów, spotkaliśmy nową edycję „Kirchen- 
Lexiconu” po cenie zniżonej, którą widocznie nade- 
słał wydawca dla łatwiejszego spieniężenia. 
Zapewne niejeden kapłan a tembardziej ludzie 


a nie nudź mnie—zawołałem głosem podniesionym, 
bo mnie już złość porwała. ` 

Od czego mam tego człowieka? Wziąłem go na 
to, aby orał siał, sprzątał i ujadał się z chłopami. 
Cóż mnie to może obchodzić? 

Rządca, ofuknięty dość ostro i 
wiedział co z sobą począć. Widząc to, zbliżyłem się 
do niego i rro kiii agodniej, przyjaźniej, gdyż 
nie chciałem mu zrobić przykrości. 

— Niech się pan nie gniewa, gdy czasem fuknę, 
to taka już moja natura. Krzyknę, wyłaję, a zą 
kwadrans nie wiem już o co genie Tacy ludzie by- 
wają najlepsi, jak panu wiadomo. Proszę, rozporzą- 
dzaj się, panie Kąsinowski, podług swego mniema- 
nia gdyż znasz się lepiej na rolnictwie odemnie. 
Tylko z ważnemi sprawami racz się do mnie zgła- 
SZAĆ... 

— Stanie się podług życzenia pana dziedzica — 
mruknął rządca, chwytając za klamkę. 

— Ale, ale, panie Kąsinowski, powiedz włoda- 
rzowi, że mu kości połamią gar mnie jeszcze raz ze 
snu wybije—wołałem za odchodzącym. Wczorajszej 
nocy zachorował jakiś wół, czy tam krowa, a ten 
cymbał przylazł do mnie, rozbudził mnie i pytał co 
zrobić. Myślalem, że wścieknę się ze złości, Słyszał 
to świat, aby budzić dziedzica dla wołu, dla krowy? 
Powtarzam raz jeszcze, abyście mnie nie męczyli 
drobiazgami. Odnoście się do mnie tylko w spra- 
wach ważnych lub niecierpiących zwłoki. 

Rządca był już za drzwiami. 

— Ach, to gospodarstwo, istne to kłopotarstwo — 
A przeciągając się, jak po odbyciu cię- 

e, 


zmięszał się inie 


racy. 
Wielmożna pani prosi — odezwał się lokaj sto- 
jący na progu. 

— Qzy państwo siedzą jeszcze w salonie? — za- 
pytałem. 


ROLI ASROCK 


niefachowi dadzą się złudzić świeżą okładką i sto- 
sunkowo dość niską ceną. 

Otóż ostrzegamy, że edycja ta nie jest tak now 
jakby się zdawało a co ważniejsza, artykuły o Po 
see (Culm Copernik it. d.) zaprawne są wysoką nie- 
chęcią dość powiedzieć, iż ich redaktorem jest ks. 

udik. 

Padmieniamy, że nasza EHncyklopedja kościelna 
jest również na Wetacrue opartą, ale ma nad nim 
pierwszeństwo, że wyrzucono z niej żywioł raejonali- 
stowski i odpowiednio do potrzeb kraju uzupełniono 


= Z teatru I muzyki. 

* Dziś w teatrze Wielkim drugie 
„Giocondy”, na którą biuro zamówie 
już sprzedało. 

* Podobno z Nowym Rokiem pensje osób należą- 
cych do składu teatrów warszawskich podwyższone 
aw o rs. 4,861. 

* Wkrótce w teatrze Małym odegraną zostanie 
ezteroaktowa komedja oryginalnie napisana przez 
p. Piotrowskiego p. t. „Gwałtowni”, 

Próba czytana z niej odbędzie się w dniu jatrzej. 
szym. 

* P.Laszczyński, artysta dramatyczny, powrócił 
do Warszawy i w ptzyszłym tygodniu wstępuje po 
nownie na scenę tutejszą. i 

* Przypadający pojutrze większy wieczór w To 
warzystwie muzycznem będzie się składał niemal 
wyłącznie z dzieł kompozytorów polskich. 

W program wieczoru pomiędzy innemi wchodzą: 
Trio fortepianowe Wł. Żeleńskiego (panna Marja 
Łazarewicz, pp. Noskowski i Groebelt), Arja z opery 
„La forzą del destino” Verdiego, oraz kilka drobniej. 
szych utworów swojskieh (panna Marja Kiihnl), Arja 
ze „Strasznego dworu” (p. Gustaw Czernicki), „Barkas 
rolla A. Rubinsteina i „Tarantella” M. Moszkow: 
skiego (panna Łazarowiczówna) i deklamacją (p, 
Welling Cieślińska). 

Całości dopełnią pani Blomberg oraz pp. Maszyńe 
ski i Rzepko, 

== „Lutnia”. 

Lwowskie towarzystwo śpiewackie „Lutnia” od- 
wołała zapowiedziany swój przyjazd do Warszawy 
z przyczyny zajęcia osób przewodniczących, które 
jednocześnie pełnią rozmaite obowiązki urzędowe. | 

Towarzystwo nie ma nadziei przybyć do nas wcze- 
śniej, jak na Zielone świątki, 


rzedstawienie 
4 wiele biletów 


= Wystawa moniuszkowska. 

Kilka miesięcy temu w jednej z sal redutowych, 
artyści malarze urządzili wystawę prac swoich ofia- 
ky na rzecz rodziny pozostałej po twórcy 
„Halki”. l 

Wystawa miałą się zakończyć licytacją, która 
wprawdzie przyszła do skutku, ale, jak to było do 
przewidzenia, nie przyniosła spodziewanych rezulta- 
tów, tak, że tylko mała część obrazów i szkiców zna- 
lazła nabywców. > 

Sądzimy, że obecna pora, kiedy wszyscy zamo- 
żniejsi mieszkańcy Warszawy są na miejscu, kiedy 


— Przeszli już do sąli stołowej, proszę wielmożne- 
50 pang, 

— Dobrze, podaj mi czarny tużurek. 

— Czy ten z Warszawy? 

— Nie, paryski; albo poczekaj, mogę wziąć raz 
dla odmiany wyrób warszawski, choć niewiele on 
wart. 

Gdy wszedłem do sali jadalnej, zabawiały się już 
panie potrawką z pulardy. 

Pani Topolska, żywa jeszcze staruszka, sąsiądka 
nasza od wielu lat, klasnęła aż w dłonie, gdy mnie 
ujrzała. í 

— Istny portret nieboszczyka pana Karola! — zą- 
wołała — jak zmężniał, jak wyprzystojniał. Ale 
przyznam się panu, panie Stanisławie, że wybrałam 
się do państwa z burą. Bo czyż godzi się zaniedby- 
wać tak swych najbliższych sąsiadów i dawnych 
przyjaciół? To wcale niegrzecznie, panie Stani- 
sławie. | 

— Rzeczywiście, przyznaję się do winy, zgrzeszy- 
łem — odparłem, caiując panią fpopolską w rękę zd 
ale nie uwierzy Ah ile mam na początek zajęcia. 
Nietylko, że w dzień upadam pod brzemieniem ol- - 
bia racy, ale nawet w nocy budzą mnie i wlo- 
ką do obór, do sj” s z 

— Biedny mój Staś zamęcza się robotą — 
twierdziła dobra matka zdj ` > 

— Słyszałam, że pan ma dobrego rządcę, że mo- 
żna panu Kąsinowskiemu zaufać — zauważyła pani 
Topolska, 5 | c 

— Nie przeczę, pan Kąsinowski jest bardzo uczcie 
wym i zdolnym człowiekiem, ale co ofiejalista, tonie 
właściciel. Oko pańskie konia tuczy, przeto zaglą- | 
dam wszędzie i rozporządzam wszystkiem sam, nie 


polegając na nikim, 
(Dalszy ciąg nastąpi.) 


} 


nawet do miasta nasze, "24a dość znaczny 
kontyngens gości z prowincji, byłaby najwłaściwszą 
do powtórzenia licytacji na resztę obrazów i szki- 


ców, 

Byłoby do życzenia, aby przedtem owe obrazy i 
szkice, w prywatnem podobno zachowaniu nateraz 
będące, mogły być choćby przez parę tygodni wy- 
stawione na widok publiczny, 


Sądzimy, że inicjatorowie dawnej tych dzieł wy- | 


stawy, zechcą doprowadzić w ten sposób do po- 
myślnego końca w szlachetnej intencji powzięty 
projekt. 


= Nowe stowarzyszenie. 

Przed rokiem donosiliśmy o projekcie stowarzy- 
szenia kelnerów restauracyjnych i hotelowych. 

Projekt ustawy ułożony przez trzy osoby zyskał 
aprobatę kilkudziesięciu kelnerów, którym go przed- 
stawiono. 

Po przetłumaczeniu ustawy na język urzędowy, 
rozpoczęto starania mające na celu zatwierdzenie po- 
żytecznego stowarzyszenia. | 

Zajął się tą sprawą adwokat D. zamieszsały w 
Fódauzu, od którego w tych dniach nadeszła wia- 
domość, że stowarzyszenie w zasadzie może byó za- 
twierdzone, potrzeba jednak wielu zmian w proje- 
kcie ustawy. 

Przedewszystkiem sama nazwa nowej instytucj 
musi być zmienioną na kasę przezorności i wzaje- 
mnej pomocy. r 

W każdym razie jest więc nadzieja założenia po- 
żytecznej instytucji dla paru tysięcy osób, które nie- 
mają żadnej przyszłości przed sobą. 

= Mąka, 

W ostatnich dniach przybyły do naszego miasta 
spenne transporta mąki rosyjskiej zwanej krup- 
czątką. 

Dowiozły je koleje terespolska i nadwiślańska, 

Mąka jest wyborowa, najlepszych gatunków i sta- 
nowi niebezpieczną konkurencję dla miejscowych 
wyrobów. 

, Młynarze nasi powinniby pomyśleć o obronie prze- 
ciwko konkurencji, na której bądźcobądź zyskają 
spoży wcy. 


= Wzmocnione oświetlenia, 

Jedna z tutejszych większych fabryk urządza o- 
wietlenie lampami Siemens'a, na wzór istniejących 
już na plącu Teatralnym i rynku Starego Miasta, 

Podobne oświetlenie, według zdania osób kompe- 
tentnych, na mniejszych zwłaszcza przestrzeniach, 
kiej do pewnego stopnia zastąpić światło elektry- 

= Albumy Warszawy. 

Wydane trzecie z rzędu album Warszawy ukazało 
się w handlu. 

Według autorów, jak dotąd, przeważnie albumy 
bywają sprzedawane na żądanie księgarń zagrani- 
eznych... ao 
Publiczność, jak zwykle, przenosi widoki obce. 
Jak zwykle! 


Życie warszawskie. 


Warszawa tańczy zapamiętale na „balach” i „wie- 
czorkach wełnianych”. Jakże bo w karnawale—nie 
ttańczyć? Wszak panienki muszą powetować całoro- 
czny rygor klasztorny, a mamy wprowadzić w grę 
projekta, układane w długie adwentowe wieczory... 

Przypuszczają zatem wspólnemi siłami szturm do 
tak zwanej głowy rodziny. 

— Wie tatuś? Helcia już trzy razy tańczyła... ja- 
ka ona szczęśliwa!—szepce 18-letnia Julcia z wymo- 
wnem westchnieniem. 1 É 
— Mężu, czas pomyśleć o przyszłości córki—mó- 
wi poważnie żona, podsnwająe owoc długich roz- 
myślań—starannie ułożoną listę 25 danserów, z któ- 
rych przynajmniej połowa kwalifikuje się do stanu 
małżeńskiego. 

Tak zwana „głowa domu” protestuje zrazu, tlu- 
maczy, iż w dzisiejszych „ciężkich czasach”, zamiast 
trwonić pieniądze na przyjęcia, lepiej je na zape- 
wnienie bytu dziecka obrócić, przekłada, że córka 
średniej zamożności obywatela, nie na balach męża 
szukać powinna. ; 

Ale wnet mama zamyka mężowi usta nieznoszą- 
cym repliki argumentem: 

— A zatem, gdzie go szukać?.. à 

— Gdzie, tatuniu, gdzie?—powtarza chór unisono. 

Czy mama ma rację? | 

W stosunkach naszych, niestety, bal to jedyna spo- 
sobność zaproszenia młodzieży bez kompromitacji 
i podejrzeń najezulszych przyjaciółek o forsowną 
chęć łapania męża, a zarazem jedyna sposobność, 
z której młodzież raczy korzystać... 

O! bo minęła już niepowrotnie ren antyc/na 700 
ka „gier niewinnych”. Dziś szanuje 'y się młodzie- 


TE AECYW A H4 T ZAT NWE 4a wo Trg perg 
mó m 
= Z ogrodu zoologicznego. Odjravalang go do kancelarji cyrkułowej dla spisania 


ego. 
W rodzinie antylop zapanowała familijna radość— | proto 


onegdaj bowiem ujrzała światto dzienne młoda anty- Akerat py pelereer kę E a nè komisarza zdołał odepchnąć 
opk 


a. | Puszczono się za nim w pogoń, zdołał jednak umknąć bez- 
Będzie to jeszcze jedna warszawianka o legendo- | karnie. 
wo pięknych oczach. = Podrzucenie. 

W dniu węzorajszym na Twardej pod nrem l-ym na schó- 
dach podrzucono parotygodniowe z. płci męskiej. 

Podrzutka odesłano do szpitala Dzieciątka Jezus. 

= Zaczadzenie. 

Nocy wczorajszej na Gęsiej zagorzeli Antonina i Józef mał- 
1 żonkowie P, 

palęki energicznej pomocy zdołano ich do zmysłów. przy- 
wrócić. 

Życiu kobiety grozi jednak niebezpieczeństwo. 

= Wypadki. —Dorożkarz nr 653 Andrzej A, spadl z ko. 
zła i niebezpiecznie zranił się w głowę. — Pies podejrzany o 
wściękliznę w podwórzu jednego z domów na Wolskiej uką- 
sił w nogę Jadwigę M. 

mm EL LZ ZIK OCZ 


== Na cele dobroczynne. 

W Sieradzu w bieżącym karnawale dane będą n 
cele dobroczynne trzy bale publiczne. 

Zabawy te odbędą się w dniach 10 i 24-ym sty. 
cznia i 8-ym lutego, czyli poczynając od nadchodzą- 
cej co drugą sobotę. 


= Wieczorek wełniany. 
Drugi z kolei wieczorek wełniany odbył się w | 
dniu onegdajszym u państwa W. na Królewskiej. 
Osób zebrało się kilkadziesiąt i do Pennan ka- 
dryla stanęło 26 par, które mimo podziału na dwie 
parijo nie mogły się pomieścić w saloniku gospo- 
arza. 


Na wszystko jednak jest sposób, zwłaszcza, że 
podług przypowietej, jż u gościnnych gospodarzy 
ściany się nawet rozszerzają dla miłych gości. 

Więc i tutaj przybyło miejsca skutkiem wytran- 
sportowania fortepjanu do drugiego gokoju i wyję- 
cia drzwi, czego dokonali sami tancerze. 

Zabawa szła nader ochoczo, lecz wczas rozpoczęta, 
a mianowicie według regulaminu ò 9-tej, ukończyła 
się dopiero o 4-tej, gdyż rozbawieni tancerze chętnie 
płacili grzywny. x 

Tualety pań i całe przyjęcie zastosowano ściśle 
do programu, którego dewizą jest skromność, 

„Podatek tancerzy, grzywny, oraz naddatki uczy- 
niły razem 47 rs. 


= Zakład hydropatyczny. 

Jedno z pism prowinejonalnych potwierdza wia- 
domość o bliskiem założeniu zakiada hydropatycz 
nego w Ojcowie. 

akład ma być postawiony na stopie zagranicz- 
nych, przedsiębiorcami mają być krajowey. | 

Bliskość stacji kolei dąbrowskiej ułatwi komuni. 
kację. : 


Kolej dąbrowska, jak donosi Tydzień, ma urzą: 
dzić specjalne pociągi spacerowe do Ojcowa i pie: 
kniejszych okolic w sandomierskiem i kieleckiera. 


| 
= Oryginalne zapewnienie. 
Na pewne; wystawie sklepowej spotykamy zape» 
wnienie: „Wyprzedaż rzeczywista”. 
Napis ten wymownie świadezy, iż istnieją wyprze- 
dąże.., fikcyjne. 
Czy jednak i rzeczywiste nie są fikcyjnemi, któż 
to zgadnie?,,, 


= Bez meldunku, 

Pomimo tylokrotnych ostrzeżeń, wiele osób przyjmując słu- 
żącą zaniedbuje odrazu dopełnić meldunku i żądać od nowej 
sługi dowodu legitymacyjnego, | 

Oto znów dwa Świeże przykłady podobnej nieoględności, 

W piątek państwo D. przyjęli służącą, która ich okradła 
na drugi dzień na kilkaset rubli, a na Marszałkowskiej u 
państwa L., również świeżo przyjęta sługa skradła srebra 
stołowe wartości 300 ra. 

Kradzieże były dokonone podczas nieobecności państwa, 
którzy tylko tyle wiedzą, że jednej słudze było na imię Mi- 
chalina, a drugiej Józefa. 

Szukaj teraz wiatru w polu. 


= Kradzieże. 

Na Aleksandrji pod nrem 1-ym do mieszkania pani G., w 
biały dzień dobrali się złodzieje i unieśli z sobą gotowiznę 0- 
raz różne przedmioty, razem na 400 rs. 

Na Marszałkowskiej pod nrem 32-im zuchwały złodziej ro- 
a Za wystawową czapniką i zabrał kilkanaście czapek 
i kapelnszy. ` 

Z cukierni na Królewskiej uciekł praktykant Feliks P., za- 
brawszy z kasy pryncypała 200 rs. w gotówce, 

Na ulicy Bagno pod drem 1-ym państwo T, okradzeni zo- 
stali przez mamkę, która zabrawszy 190 rs. gotówką oraz ró- 
żne przedmioty, ułotniła się bez wieści. 

AA Przechodniej pod nrem 1-ym okradziono sklep Augu- 
stu: W, ; 


= Karetki pocztowe. 

Z chwilą otwarcia kolei dąbrowskiej do cząsu wy- 
kończenia linji bocznej Opoczno— Tomaszów kursu: 
wać będą codziennie karetki pocztowe pomiędzy 
Opocznem i Piotrkowem. - 

Korzystać z nich będą mogli podróżni, udający się 
z kieleckiego, sandomierskiego itp. do Piotrkowa, 
Łodzi, Cząstochowy, Kalisza lub Warszawy. 


= Koncert. 
Dz. łódz. donosi o nader ciekawym koncereie, jaki 
się ma odbyć niebawem w Łodzi. 

Jdział w nim przyjmą tylko kobiety, dwie śpie: 
waczki: księżną Galiczew, sopranistka, i panna Jo- 
dłowska, alt, panna Sułkowska, fortepianistka, i pa- 
ni Ciesłewska (?), artystka teatrów warszawskich, ja- 
ko deklamatorka. 

Program koncertu będzie nader urozmaicony. 


== Z Mińska gubernjalnego. 

Według danych statystycznych z ostatnich kilka 
lat, produkcja tytoniu, rozwinięta dawniej do'ć wy- 
soko w obrębie gubernji mińskiej, z każdym rokiem 


W dniu wezorajszym w jednym z mieszkań na Żelaznej | UPO% i $ 
dy | - Wr. 18£0-ym było jeszcze 1395 plantacyj tyto- 


LIT 


| collet monté! A teraz, zdala od mamy, na balu ca 
za różniea!.., 
I ani spostrzegł, jak właścicielkę tak pięknych 
oczu zaprosił —do kadryle. - 
I ie ręczę, proszę państwa, eazy w „tąkiej atma- 
| sferze“ odczute wrażenia, nie podeprą najśmielszych 
planów „kanapowych” ciotek... 


ką wytworzyło życie klubowo-restauracyjne, 2 ea- 
łym aparatem „upodobań”, wolności słowa, sw: bo- 
dy ruchów, niewybrednego towarzystwa... 

W tych warunkach układany kodeks, jeżeli już 
raczy uznać prawa Życia towarzyskiego, uznaje je | 
tylko— w karnawale! ! 

Jest to może wyjątkowy czas, w którym khabitućs | 
Andzi, Wiktora, Leona lub Massicu przypominają Mój przyjaciel, pesymista z uraędu (jako krytyk 
sobie cały zastęp ciotek, kuzynek et consortes, | pewnego pisma), oburzał się na podobne traktowa- 
dają sią im nakłonić do złożenia ceremonjalnych nie przedmiotu. DowoGzii mi na wczorajszym balu 

| 
| 


wizyt damom „4 towarzystwa” (wytworność tego | u państwa Z,, iż ludzie tańczący z sobą w tabt wal- 
towarzystwa i dystynkeja jest tu warunkiem jedy- | ce, niezawsze zgadzają się w innych, równej donio- 
nie uwzgl, dnianym), 2 nawet—pozwalają bezkarnie | słośei punktach, że w chwilach go:ączkowej zabawy 
mówić przy sobie o matrymonjalnyeh projektach, na | pod wpływem sztucznej ekseytacji łączącą się para 
jakich nie zbywa nigdy, Jakie dyktuje często przy- | skazaną nieraz bywa na gorzkie rozczarowania... że 
jaźń, częściej interes, a najczęściej sama miłość sztu- 
ki dia sztuki, 

Rozpoczyna się zatem kampanja, | nem poznaniem wzajemnych uczyć, myśli, iż matki 

Strona „interesowana” stara się zaimponować bla- | nieraz w przesadnej obawie staropaniehstwa zbyt 
skiem wystawy, Świetnością stosunków towarzy- | lekkomyślnie los córek rzucają na kartę itd, itd., że 
skich — reszty dopełni sama atmosfera balowa, wir | młodzi ludzie... 
walea, szal zabawy, przyśpieszone bicia serca uro- | Nie słuchałem go dłużej. Zabrzmiał właśnie dziar- 
czej tancerki, jej zachwycający— według słów Pru- | ski mazur Lewandowskiego, a ja, nieszczęsny, z po- 
sa— „kwadracik”.. wodu jego nudnej tyrady nie zdążyłem wystarać się 

— Dalibóg śliczna! — znajduje tak zwany kawa- | o vis-à-vis, a miałem tańczyć z „panną domu!” 
lon kiny dotąd z pannami „z zasady” nie rozma- | O hracia po szapoklaku—wystawcie sobie podobną 
wiał, 3 sytuację!... 

A zdobywszy się na najsłodszy uśmiech, na jaki A wy, nadobne panny na wydaniu, pomścijcie za 
go stać, gótów zapytać: mnie niewdzięcznego pesymistą i—wbrew jego teo- 

— Czy pani gorąco? rjom— postarajcie się wszystkie wyjść za mąż—na 
. Zawiązuje się więc rozmową i weale nieżla mu | złość jeszcze w tym karnawale!,.. 
idzie, Jakiś dziwnie drażniący półuśmieszek panny 
dodaje mu otuchy. É 

— Nie, na honor: Widząc ją ze spuszczonym 


związek dwóch istot, złączonych na całą życia drogę, 
| powinien być poprzedzony dlugiem i wszechstron- 


| 


Almaviva, 
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nin — w roku zaś nastepnym liczba ich spadła od- 
razu do 22. 

W r. 1882-im przybywa znowu kilka plantacyj, 
tak że gubernja liczy ich 29 —ale zato w r. 1883-im 
jest ich jnż tylko 5, a w 1884 jeszcze mniej, bo tyl- 
ko 4. EPA 

Słowem produkcja tytoniu stanowczo chyli się ku 
upadkowi.: ; g 

Hurtowych składów tytoniu w obrębie gubernji 
jest 14, a fabryk 22, z których 6 przerabia tytoń w 
rozmaitych gatuukach 2 16 produkuje tylko naj- 
niższy gatunek zwany „machorką”, używany przez 
lud. 

W roku zeszłym plantacje tytoniowe w gubernji 
mińskiej dały 38,832 pudów tytoniu. 

= Wypadki na prowincji. 

W zeszły piątek, jak donosi Dz. łódz., odebrała sohie ży- 
cie w Łodzi, przez powieszenie, niejaka R. Bergman, liczące 
58 lat wieku. 

Samobójczyni | pager, pieniądze, nie mogła więc do te- 
go kroku skłonić ją nędza. 

Właściwa przyczyna samobójstwa niewiadoma. 

Gaz. lub. donosi, iż gajowy lasów łęczyńskich (wł. p. Blo- 
cha) Andrzej Dudik w dniu 26-ym grudnia r. z. znaleziony 
został w lesie zabitym z broni paluej śrótem, niedaleko wsi 


Ludwin. 
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<< W Baltimore ot wartym będzie od 1-go lipca u- 
niwersytet katolicki. Na wydziale teologicznym, z za- 
pisu pani Cadwall z St. Louis, urządza się katedra 
języka polskiego dla alumnów, którzy mają kiedyś ob- 
sługiwać naszych rodaków. Testatorka niedawno 
zmarła, pochodziła z okolic Krakowa. 

> W Saratowie od lat prawie 40-tu przebywa nie- 
gdy aptekarz, obecnie właściciel dystylarni, Hoffman. 
Zdolny ten rodak nasz, który dzieci i wnuki wychował 
na pożytek krajowi, napisał wyborny projekt szkół 
rzemieślniczych i kas zapomogowych. Niemieckie 
Echo, mając tłumaczenie tej pracy, wzmiankuje o niej 
jako o wzorowej, 

>< Ukazała się nowa monografja Warszawy po an- 
gielsku, pióra kapitana Aobota, który w zeszłym roku 
wracał do Anglji z Merwu i bawił między nami dni 
kilkanaście. Wzmianka, o której mowa, znajduje się 
w dziełku jego pióra p. t. „Narrativa”, gdzie całą po- 
dróż opisał. 

>< Bezrobocie szewców. W. grudniu 5,000 szew- 
ców świętowało w Filadelfji. Przyczynę bezrobocia, 
trwającego dwa tygodnie, stanowiło zmniejszenie pła- 
cy przez pryncypałów. Pomiędzy strajkującymi znaj- 
dowało się 35-iu czeladzi polaków, którzy z kasy po- 
siłkowej, przez naszą kolonję utrzymywanej, zażądali 
pomocy pieniężnej. i 

BĘ Pod polską firmą. Za republica, organ urzę- 
dowy, na wyspie Kubie wychodzący, donosi, że zmar- 
ła tam Leokadja Morkowska, wdowa po właścicielu 
wielkiej fabryki cygar. Zakład przechodzi obecnie na 
zięciów tej ostatniej, biszpanów; nadal jednak firma 
polska zostanie. 

>< Bodaj to pośpiech! Dwóch autorów francuskich, 
Deschaumes i Lordon, już napisali wielką parodję 
„Teodory” W. Sardou i rzeczony utwór jeszcze w cią- 
gu bieżącego miesiąca ukaże się na scenie. Tytuł je- 
go „Thóasarah”. 

>< Rozmowa z krową. Francuz Gresset, wnuk 
poety, wystąpił z broszurka, mającą być owocem dłu- 
gich badań, w której wykazuje, że zwierzęta, lubo nie 
w artykulowanej mowie, wyrażają najdelikatniejsze 
odcienia uczuć, Gresset studjował przeważnie krowy, 
których niepodobna pomawiać o inteligencję i zape- 
wnia, że nauczywszy się ich mowy, podsłnchiwał, jak 
w oborze zamieniały myśli, a nawet raz,ukryty za ścia- 
ną, sam z krową rozmawiał i zdołał przejąć ją wzru- 
szeniem, Na druk tych niedorzeczności znalazł się 
wydawca, ba, nawet pieniądze na nich robi. 

> „Times” londyński, jeden z największych dzienni- 
ków świata, rozpoczyna zdniem 1-ym stycznia 1885-go 
roku setny rok istnienia, 

>< Stowarzyszenie opieki nad zwierzętami w Bo- 
stonie wystąpiło z wnioskiem, aby otworzono szkołę 
weterynarji dla stangretów, celem dostarczenia koniom 
kompetentnego nadzorna w nagłych wypadkach, ze 
strony tych, co najbliżej się ich znajdują. 

< Osobliwe zdarzenie miało miejsce niedawno w 
angielskiej miejscowości Exeter. Robotnicy pracują- 
cy w pobliżu rzeki usłyszeli nagle wołanie o ratunek i 
podbiegłszy ku miejscu zkąd pochodziło, ujrzeli kobie- 
tę. walczącą z bystremi nurtami. Pośpieszono jej w 
łodzi na ratunek i wydobyto z rzeki kobietę i... dzie- 
cko nowonarodzone. Nieszczęśliwa, chcąc życie sobie 
odebrać, skoczyła do wody, ale nieprzewidziany wypa- 
dek ocalił oto ją i zachował przy życiu niewinną, w 
tak niezwykłych warnnkach przyszłą na świat istotę. 

> Dziennikarski figiel. Niemałe wzburzenie w 
hiszpańskiej prasie wywołało następujące, najśwież- 
szej daty zdarzenie. Pomiędzy Hiszpanją a Stanami 
Zjednoczonemi Ameryki zawarty został układ handlo- 
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wy, którego tekst miał przez czas pewien pozostać w | zwłok z tegoż kościoła zaraz po nabożeństwie na cmentarz 


tajemnicy, "Tymczasem wydawca słynnego New-York 
Times'a umyślił tekst rzeczony ogłosić w swoim dzien- 
niku przed pojawieniem się takowego w oficjalnych 
rządowych doniesieniach. W tym celu wynajduje w 
Madrycie pewną wysoko w hierarchji społecznej po- 
stawioną osobę i telegrafuje do hr. X. w ten sens: 
„Czy możesz pan dostać tekst układu iile to hędzie 
kosztować?” We dwadzieścia cztery godziny potem 
otrzymuje odpowiedź: „Tekst mam w ręku, Telegra- 
fujcie czy wystarczy wyciąg, bo tekst bardzo długi. 
Wyznaczcie bankiera, który za depesze tu zapłaci. Dla 
mnie 2,000 pesos,” Wydawca Times'a pędzi do ban- 
kiera Belmonta, każe pieniądze drogą telegraficzną a- 
wizować na Madryt i odpowiada hrabiemu: „Przyszlij 


pan najważniejsze ustępy aż do 8,000 słów, Weiswil-. 


lier i Boner zapłacą 2,000 pesos i koszta depesz. Tekst 
powinniśmy mieć dziś w nocy. W niedzielę już po- 
winien być w dzienniku.” Jak się rzekło tak się sta- 
ło. Przez całą sobotę i przez noe na niedzielę odbie- 
rano telegramy, tłumaczono i drukowano, a w niedzie- 
lę, przed południem jeszcze, Times ogłaszał tekst u- 
kładu, który miał jeszcze przez cały tydzień pozostać 
rządową tajemnicą. Za same depesze zapłacił dzien- 
nik 24,000 franków. Prasa hiszpańska domaga się 
wymienienia nazwiska hrabiego, który za 2,000 pesos 
tak nadażył położonego w nim zaufania. 

>X< Mr. Preece, znany elektrotechnik angielski, od- 
był świeżo wycieczkę naukową do Ameryki w celu 
zbadania, o ile oświetlenie elektryczne weszło tam w 
powszechne użycie. Ze sprawozdania, złożonego prze- 
zeń londyńskiej Society of Arts, dowiadujemy się, iż 
obecnie pali się w Zjednoczonych Stanach co wieczór 
przeszło 90,000 lamp elektrycznych. W jednem mie- 
ście Chicago jest ich 2,000, a w New-Yorku kilkana- 
ście już ulic oświetlają wyłącznie lampy Edisona. 

> W Ameryce odkryto drzewo, zupełnie to samo, z 
którego niegdyś wyrabiano skrzypce kremońskie, Ga- 
tunek ten w Europie zaginął. Jakiś Bajdórski przy- 
wiózł do Paryża kilka par wyrobionych z tego drzewa 
instrumentów, które za bajeczne pieniądze rozchwy- 
tano. 


— Złożyli w redakcji Kurjera warszawskiego: 
W miejsca powinszowań noworocznych: 
Dla najbiedniejszych. 

Stanisław i Marja Wołowscy rs. 10, małżonkowie 

Feinberg rs. 2. 
Na wpisy dla niezamożnych uczniów. 

Stanisław Bogucki rs. 2. 

Dia stowarzyszenia pań miłosierdzia św. Wineente- 


go a Paulo. 

N. N. rs, 40. 

Dla wdów i sierot po lekarzach pozostałych. 

Dr Pilecki rs. 5. 

Dia biura informacyjnego o nędzy wyjątkowej. 

Dr Kalikst Pawłowski z żoną rs. 3. 

Dla rzemieślników bez pracy. 

Ferdynand Woroniecki 18. 5. 

— A.n. Zebrane w wilją nowego roku zamiast 
rozsyłania biletów a mianowicie: dr Lipiń. rs. 2, L. 
Rozm. rs. 2, Stan. Hild. rs. 1 kop. 50, Mich. Głębie. 
rs. 1, Wł. Sud. rs. 1, Jul. Rad. rs. 1 z przeznaczeniem 
na wpis dla niezamożnego ucznia gimnazjum III-go 
w Warszawie. Z poważaniem Wł. Kamińska rejent. 

— W pierwszą rocznicę śmierci brata Edwarda 
dnia 6-go stycznia brat Józef składa rs. 15 dla naj- 
biedniejszych. 


— Sprostowanie..—W dziale ofiar we wczorajszym 
nrze wieczornym wkradła się następująca pomyłka: 
zamiast: M. Spikorny powinno być: M. Spokorny. 
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OBEBEREROLOGI A. 


+ Ś. p. Konstanty Wysocki, b. obywatel ziemski, prze- 
żywszy lat 64, w dniu 4-ym styczdnia r. b. przeniósł się do 
wieczności. Nabożeństwo za spokój jogo duszy odprawione 
będzie w kościele Panny Marji na Nowem Mieście w dniu 7 
stycznia, to jest we Środę. o godzinie £0-ej zrana, po skoń- 
czeniu którego zwłoki na cmentarz powązkowski odprowa- 
dzone zostaną. —4k— 

Ś. p. Franciszek Sieklucki, w wieku lat 70, opatrzony 
św. sakramentami, po długiej chorobie w dniu 5-ym stycznia 
1885 r. zakończył życie. Pozostały brat z familją zaprasza 
przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo odbyć się mł- 
jące w dniu 7-ym b. m., to jest we Środę, o godzinie fi-ej 
zron% w kościele św. Aleksandra, a zarazem na wyprowa- 
dzenie zwłok z tegoż kościoła na cmentarz powązkowski. Ś.p. 
Franciszek po ukończeniu szkół w Krożach wstąpił do słu- 
żby rządowej, na której pozostawał lat 38. —49— 

+ $. p. Witold Konarzewski, obywatel i starszy nad- 
konduktor drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej i bydgoskiej 
w wieku lat 56, opatrzony św. sakramentami zmarł dnia 5-go 
stycznia 1885 r. W smutku pogrążone żona wraz z eórką i 
wnukami zapraszają krewnych, kolegów i znajomych na ża- 
łobne nabożeństwo odbyć się mające we czwartek, to jest dnia 
9-go stycznia o godzinie 4f-ej z rana, w kościele Narodze- 
nia Nsjśw. Marji Panny na Lesznie, oraz na wyprowadzenie 
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powązkowski. 2—492 

t Ś.p. Aniela z Nowickich Dąbrowska, wdowa po b. 
referencie warszawskiej rady miejskiej, opatrzona Św. sa- 
krameutami, po długiej i ciężkiej chorobie, przeżywszy lat 38, 
przeniosła się do wieczności w dniu 4-ym stycznia 1885 r. 
Pozostałe w nieutulonym żalu córki, syn, babka i rodzeństwo 
zmarłej zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na ża- 
łobne nabożeństwo odbyć się mające w kościele katedralnym 
św. Jana w dniu 7-ym stycznia, to jest we środę, o godzinie 
10-ej zrana, oraz na Wyprowadzenie zwłok tegoż dnia i z te- 
goż kościoła o godzinie 4-ej z południa na cmentarz powąz- 
kowski. —AD— 

+ Ś. p. Ziuta Łibicka, ukochane dziecię Stanisława % 
Olimpji, po ciężkiej chorobie zasuęła snem wiecznym dnia 5-go 
stycznia 1885 r. Strasznym ciosem nawiedzeni rodzice zapra- 
szają na wyprowadzenie zwłok we środę, to jest dnia 7-go' 
b. m, o godzinie 4ł-ej zrana, z domu przy ulicy Siennej M 9 

«na cmentarz powązkowski. —46— 

4 Ś. p. Emilja Kelm, wdowa po kupcu, po krótkiej leca 
ciężkiej chorobie, przeżywszy lat 54, rozstała się z tym świa- 
tem w dniu 4-ym stycznia 1885 r. Pozostałe w głębokim smu- | 
tku siostrzenice wraz z mężami zapraszają krewnych, przy- 
jaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok z kaplicy przy 
szpitalu ewangelickim przy ulicy Mylnej na cmentarz tegoż | 
wyznania, we środę to jest dnia 7-go stycznia 1885 r., o go- 
dzinie 2-ej po południu odbyć się mające. 2—38— 

+ Ś. p. Tedor Miiller, fabrykant wyrobów miedzianych 
metalowych, urodzony w Calvörde w księstwie Brunszwiekiemt. 
dnia 13-go maja 1818 roku, zmarł po długich i ciężkich cier- 
pieniach dnia 5-go stycznia 1885 r. Ciężko tym ciosem do- 
tknięci dzieci, synowa, zięć i wnuki zapraszają krewnych, 
przyjaciół i znajomych zmarłego na wyprowadzenie zwłok 
dnia 8-go stycznia, to jest we czwartek, o godzinie 2 i pół 
po południu, z kaplicy przy ulicy Mylnej na ementarz ewan- 
gelicko-augsburski odbyć się mające. 2—48— | 

t W dniu 7-ym b. m., to jest we środę, jako w pierwszą 
bolesną rocznicę zgonu $.p. Edwarda Jarockiego, odbędzie 
się za spokój jego duszy, w kościele św. Anny przy ulicy, 
Krakowskie-Przedmieście, o godzinie 44-ej rano żałobne na- 
bożeństwo, na które pogrążona w smutku wdowa z córkami! 
zapraszają krewnych przyjaciół i znajomych. 2—14— 

+ W dniu 7-ym stycznia r.b. to jest we środę, o godzinie, 
11-ej zrana, w kościele św. Krzyża, odbędzie się nabożeństwo, 
żałobne za duszę 6. p. Jana Grabowskiego. —36— 

+ Dnia 8-go b. m., to jest we czwartek, jako w dwuletnią 
rocznicę śmierci Ś, p. Kurola Kurzyjamskiego, odbędzie 
się nabożeństwo żałobne w kościele Przemienienia Pańskiego, 
przy ulicy Miodowej, o godzinie £0-ej i pół zrana, na któ- 
re pozostała rodzina zaprasza krewnych, przyjaciół i zna-! 
jomych. —50- 

+ Wszystkim osobom łaskawie zgromadzonym, które ad 
czyły wziąć udział w oddaniu ostatnich posług ciotee mojej 
ś.p. Marcjannie Dąbrowskiej, w przeprowadzeniu na miejscej 
wiecznego spoczynku, w dniu 2-im b. m., składam wraz z 
siostrami najserdeczniejsze podziękowania. 

—22— Ignacy Stelmaski. , 

+ Serdeczne podziękowanie zkłada wdowa z dziećmi i sio} 
stra po Ś. p. Stanisławie Wolff, księdzu kanonikowi Palle 
z Krośniewie, oraz kolegom i znajomym zmarłego, którzy to- 
warzyszyli smutnemu obrzędowi pogrzebowemu. ' —16— 

+ Wszystkim, szezególniej kolegom, którzy na własnych 
barkach zanieśli na miejsce wiecznego spoczynku, ciało naj- 
ukochańszego syna i brata dra Henryka Sterna, składa ro- 
dzina serdeczue podziękowanie. —11— 

4 Smutno rozstawać się na czas dłuższy z osobami drogie-| 
mi naszemu sercu, lecz stokroć smutniej, gdy wypadnie nam 
żegnać je na wieki. 

Wyobraźmy sobie dziewczę w 11-ej wiośnie życia, obdarzone 
wszelkiemi przymiotami tak wewnętrznemi, jak również i zewnę-| 
trznemi, o złotem serduszku czułem na każdą niedolę bliźnich, 
begobojną, rozwiniętą umysłowo nad wiek swój dziecięcy, « 
piękuej twarzyczce, zawsze wesoło każdego witającej»—takje 
to dziewezątko żegnaliśmy W dniu 3-im b. m. i r. w osobie 
Edy Kimens. 

Któżby nie uronił szczerej łzy, widząc to dziecko z aniel< 
ską rezygnacją gasnące w 50-cin dniach strasznej choroby, 
choroby, która zniszczyła cały jej organizm. 

Ani najstaranniejsza i najtroskliwsza opieka kochającej 
matki, ani nieustanna pomoc najlepszych lekarzy nie zdołała 
odwrócić strasznego ciosu, który spotkał biedną matkę i ro- 
dzeństwo zmarłej. 

Pilnie przykładająca się do nauk, pracowita jak mrówka, 
zawsze hoża i wesoła, kochająca rodzeństwo, grzeczna i u- 
przejma dla każdego, była li tylko pociechą i radością dla 
matki, zawsze miłą i przyjemną dla rodzeństwo. ' 

Ty, biedna stroskana matko, poddaj się woli Boga, znieś 
ten cios męźnie, jak zniosłaś przed 8-miu laty Śmierć drogie= 
go ci męża; pocieszaj się tem, że będziesz miała u Tronu Bo- 
ga anioła, który będzie go błagał o zdrowie dla ciebie, byś 
mogła dalej wychowywać pozostałe dzieci; żyj dla nich i o= 
taczaj ich tąż samą troskliwą opieką, jaką się każde z nieb 
cieszyło od pierwszej chwili przyjścia swego na świat. 

Oddaj swój smutek Bogu i idź dalej wytkniętą już drogą, 
na której ci towarzyszy wdzięczność dzieci, uznanie i uwiel- 
bienie przyjaciół i znajomych, a tam z góry błogosławień.. 
stwo $. p. męża twego. 

Ostatnia posługa oddana dziecku twemu przez tak liczne 


grono przyjaciół jest najlepszem świadectwem miłości, która 
otaczała 6. p. Edę, co także jest dziełem tweim, umiałaś bo= 
wiem pokierować nią tak, iż była miłą ludziom, a i Bóg z ra- 
(dością przyjął ją do Królestwa Swego. 

i Schyliwszy więc kornie głowę, powiedz: „Dziej się wola 
"Twoja Panie, nam ją z rezygnacją znosić wypada, niech bę- 
„dzie Imię Twoje błogosławione.“ Ean HL 


TELEGRAMY 
„KURJERA WARSZAWSKIEGO» 


(Otrzymane wczoraj.) 

Wieder 5-go stycznia. 

Na wniosek Schönerera na pierwszem posiedzeniu 
frady państwa postawioną zostanie na porządku dzien- 
nym nowella do ustawy prasowej. Minister rolnictwa 
ihr. Falkenhayn, oświadezył deputacji włościańskiej 
'gotowość rządu do utworzenia izb rolniczych. 

F/iedeń D-go stycznia, 

Poseł rosyjski, Nowikow, przybył tutaj. 

Herlin D-go stycznia, 

Sejm pruski zwołany został na dzień 15-ty b. m. 

Paryż 5-go stycznia. 

Z każdą chwilą oczekiwanem jest formalne wypo* 
Awiedzenie Chinom wojny przez Francję. 


TELEGRAMY HANDLOWE 


Berlin 5go stycznia, godzina 6 min. 15 po 
południu. 

Znowu nowa nastąpiła reakcja na giełdzie tutej- 
szej. Dzień to prawie świąteczny— ruch mały, podaż 
skutkiem realizacyj zwiększona. Wartość spekulacyj 
znowu słabiej. Pogłoski, a raczej przypuszczenia 
możliwych upadłości, żle oddziaływały na giełdę, 
Akcje kredytowe obniżyły się znacznie w kursie. 
Wartości bankowe również słabiej. Kolejowe trzy- 
mały się stosunkowo dosyć mocno. Słabo też ciągle 
górnicze. Na polu wartości obcych panowało również 
usposobienie słabe. Rosyjskie po większej części sła- 
biej. Również dosyć znacznie mniej ruble. Żyto w 
obu terminach o 75 fenigów drożej. 

Berlin 5 go stycznia, godz. 5m. 

(notowanie urzędowe giełdy). 


5 po południu 


Bilety banku rosyjsk. w tranz. natych. 21220 
Weksle na Warszawę .. - . .. . 1175 
Weksle na Petersburg krótkoterminowa £11.20 
Weksle na Petersburg długoterminowe £09.20 
Bilety banku rosyjskiego na dostawą, 21275 
Wschodnia pożyczka ll-ej emisji , . , (4— 
Akcje kredytowe a, stis « « « « « 499. 
Listy zastawne serja I-SZa + + « « « €4 90 
Weksle na Londyn krótkoter. s « « « — — 

A długoterminowe . «° —.— 
Żyto z dostawą na jesień , . . e e « 141.50 
Aytona Wiosnę a e e o « « « e + + 141.50 


Welersburyg D o stycznia, godz. 7 minut5 
wieczorem, 

Weksle na Londyn . < e e a « « o 

Pożyczka premjowa I-ej emisji .. 
I-ej emisji ,. 


255/33 zs 
220 

` 2083), 
Półimperjały 784 


Znowu dotkliwy zawód spotyka giełdę nasza. Pod- 
«ezas gdy wczoraj w nadziei dalszej zwyżki obniżano u 
nas kursa walut obcych a nawet niektóre notowania 
przeszły w tymże kierunku może zbyt daleko—w Ber- 
linie obniżano kursrubli o 1.20 marek w tranzakcjach 
kasowych i o 75 fenigów w końcomiesięcznych. Je- 
żeli zwrot ten będzie na tyle trwałym, że szacowania 
jutrzejsze poprą go i dalszy rozwój działalności w tym 
kierunku zaznaczą, to nieodzownem będzie znaczne 
wzmocnienie usposobienia na giełdzie naszej i szybka 
zwyżka kursów walut obcych. Spodziewaćby się je- 
dnak można, iż jest to tylko znów powstrzymanie się 
chwilowe dla realizacji. Kursa sobotnie były: 213,40, 
213.50, 511, 140,75, 140.75, J. Wł. 


CENY ZBOŻA. ? 
dni: 5 go styeznia 1865 r. na stacji „Praga“ dergi żela- 
znej warszawsko terespolskiej. 
Pszen'c1: wyborowa 100 — 105, średnia 94 — 98, ordy- 
na ryjna 83—88. i} 
żyto: wyborow: 84 — 85, frednie 60 — 83, ordynaryjne 
T Jęczmień: wyborowy nowy 85—89, redni 82—64, ordy- 


naryjny — — 
Ów es: wyborowy 90 — 93, bredni 83 


76—60. p 

' Gryka 80—85. Groch 84—88, 75—80. Kasza Jaglańa 

wyborowa 182—136. érednia 116—125, ordynaryjna — — — 
B. Werner et Comp. 


— 88, ordyntryjny 


g~ 5 ~ 


Sprawozdanie z targu zkożowego 
na placu Witkowskiego d. 5-go stycznia r, 1885, 


Targ zbożowy bardzo niewielkiem pochwalić się 
może ożywieniem, 

Zaiste dziwić się temu trudno, 
kupować? 

Wywozowcy nie mogą kupić jakkolwiek bowiem u- 
sposobienie na rynkach zagranicznych jest niby nieco 
mocniejsze, to jednak zwyżka kursu rubla równoważy 
tę drobną poprawę sytuacji i sprawia, że kupno na 
wywóz „nie kalkuluje” się czyli nieopłaca, tembardziej 
przy ryzyku i niepewności co do kursu. 

Dalej nie kupują też młynarze mając zapasy mąki 
dostateczne, tembardziej, że zwyżka kursu rubla grozi 
zwiększeniem dowozu mąki zagranicznej, 

W końcu brak wiatru zniechęca właścicieli wiatra- 
ków. 

Wystawiono dziś na sprzedaż około 600 korcy psze- 
nicy w różnych gatunkach, przeważnie dobrych. 

Płacono średnią gorszą 6.15 tak z fur jak na kolei 
netto. -Lepszą 6,60 aż do 6.75, 

Sprzedano bardzo niewiele. 

Żyta dostawiono również około 600 korey, 

Ceny wprawdzie niby mocniej się trzymały, lecz za 
o kupowano niechętnie bardzo. 

Płaeono za wyborowe 4.90, 4.92!1/,, 4.95 i nawet 5 
rs, głównie dla młynów sztucznych, które nrechcąc 
wstrzymać ruchu owych młynów kupują choć niechę- 
tnie. 

Średnie 4.80—4.85 płacono w niewielkich ilościach, 

Owies mocno., Mało go na targu. 

Płacono 3.15—3,50. 

Grochu kilkadziesiąt korey dostawiono, lecz się a- 
mator nie znalazł, 

Siana i słomy, jak zwykle w poniedziałki, prawie 
wcale nie było na targu. 

J. WŁ 


Któż bowiem ma 


NR Z; ZZO TEZ 0 ZZA WE WA E (FT Z 


í Od administracji. 

Świeżo ukończona w odcinku naszego pisma po- 
wieść Wołodego Skiby p. t. „Głrces,” jest do na- 
bycia w kantorze redakcji po kop. £Q za eqzem- 
plarz zbroszurowany, z przesyłką pocztowąkop.25. 


MUZYCZNE, TEATRALNE I ARTYSTYCZNE 


Tygodnik artystyczno-literacki. 
wychodzi co sobotę. Daje w przeciągu roku 80 ar- 
kuszy tekstu pióra najwybitniejszych sił pisarskich 
polskich i zagranicznych, około 100 illustracyj (prze- 
ważnie portretów), oraz przeszło 60 arkuszy nut 
muzycznych na fortepian (w łatwiejszym i trudniej- 
szym układzie), instrumenta smyczkowe i do śpiewu 
pierwszorzędnych kompozytorów krajowych i zagra- 
nicznych. 

Prenumerata roczna rs. 8, kwartalna rs. 2, z prze- 
syłką pocztową rocznie rs. 10, kwartalnie rs. 2 k. 50. 

Abonenci roczni otrzymują album złożone z sze- 
ściu wielkich fotodrukowych portretów Mareeliny 
Kochańskiej, Pauliny Lucci, Stanisława Moniuszki, 
Władysława Mierzwińskiego, Adama Asnyka i Jana 
Matejki. 

Adres Redakcji: Senatorska 18 w Warszawie. 
— Wszechświała nr 1 wyszedł z druku i 
zawiera: Zasady  termochemiji, 
Kramsztyk. — Życie w otchłaniach morskich p. Mo- 


seleya, przełożył A. Wrześniowski.—Ostatni rok po- | 


podał Stanisław | 


| 
| 
| 
| 
| 


| 3-ej maskaradzie. Nie zawiedź. 


dróży po Ekwadorze, przez Jana Sztolemana. — Ko- 
respondencja Wszechświata. — Kalendarzyk astrono- 
miczny, — Towarzystwo ogrodnicze warszawskie. — 
Kronika naukowa. — Wiadomości bieżące.— Rocznice 
wypadków naukowych. Ogłoszenia. (19 


a PERDRORO a a 
do 5 po południu. Ordynacka nr 4, (3961) 


— Porady w kwestjach górnictwa 
i udzielanie wskazówek codo zużyt- 
kowania materjałów surowych na- 
szego kraju zasięgać można bezpła- 
tnie w biurze Fiedakcji Inżenierji i 
Budownictwa, Warecka Nr. 2, po- 
między 6—4 wieczorem. (1306) 


— ©Qd lecznicy plac Teatralny nr 7, dom Ne- 
prosa, Dnia 10 stycznia b, r., rozpoczyna przyjęcie 


| chorych dr Æ. AlniecHą od 11-ej do 12-ej eodz. 


t ekhorobv dzieci- 


(20) | 


wci 1-4 AC ża ||..47 107 Je AM. - 


Dolina Szwajcarska. 


We środę dnia 7 stycznia rb | 
Sensacyjue przedstawienia 
5 (prestidigitatorskie) 4102 
A. Siedleckiego i p. Flory meaw 


w połączeniu z koncertem 


ÁA. gGon.nen.feld.a.. 


Początek ogodz. 5, koniec o 9. Szczegóły w afiszach. 


DOLINA SZWAJCARSKA. - 
We środę d. 6 stycznia 1865 r. Wielka Fo) 


Maskowy. Początek o godzinie 10 wieczór. Cena 
wejścia rs. 1 kop. 5, damy kop. 55. (51) 


| SBalzład 
Tapicersko-Dekoracyjny i Magazyn Mebli 
Sz. Olsztyńskiego. 


48. Senatorska EG, (róg Nowo-Senatorskiej), 


(4066; 


Mam honor donieść szanownej publiczności, jż ob- 
jawszy z dniem 1 czerwca r. b. Fotel polsiń 
w Warszawie, znany od dawna, a obecnie przezemnie 
świeżo odrestaurowany, w którym zaprowadziłem 
kanalizację, wodociągi i t, p. ulepszenia, «mniejszy - 
wszy cenę miesięczną numerów 3-go piętra z rubli 
15-tu na rubli 10 z pościelą, wysyłam prócz omnibu- 
sów, które przy wożą i odwożą JW. gości na wszys- 
tkie koleje, na żądanie tychże osobne karetki. Sądzę, 


że długoletnia moja działalność na tem polu, jako od. 


lat wielu będąc właścicielem sąsiedniego hotelu nie- 
mieckiego, da wszelką rękojmię, że szan. publiczność 
pod każdym względem zadowolnić potrafię. Poleca- 
jąc się przeto nadal jej łaskawym względom, pozo- 
staję z uszanowaniem 
(4033) HM. Bziechcidński, 
KORESPONDENCJE PRY WATNE 


— Osobę, która siedziala w małym teatrze, bal- 
kon rząd 1-szy nr 137-my na przedstawieniu „Nocy 
świętojańskiej” w sobotę dnia 3-g0 stycznia, prosi © 
łaskawe przybycie na drugą maskaradę 11-go sty- 
eznia, sale redutowe koło orkiestry o godztnie 11 3 
pół, lub odpowiedź. 

(39) Małomówiący sąsiad (nr 136). 

— Gałązce Konwalji,— Wiem kto jesteś. Po teny 
com wyczytał w Twych na pozór chłodnych siowach, 
czyż mogę Ci odmówić? Jedynie dla Ciebie będę na 
(41) 

— „Tobie.* Dziś wysłane wraz wszystkiemi otrzy- 
manemi, tam i tak jak ostatnio polecone.—31. 84. 
| TRAK PB V MA NAIDA i TOOK. EDS E JA I RAK WY EERE |. > DODA WAZA 7 


— PC ZEN eh 4 | PA YO. I 


Zamówienia na 
KABEWRKEE KOLEJOWE, 
przyjmuje kantor Plac Warecki 18.— Telefonu nr 75 


4128 


A VATI A 2WY W 


Roda jeny na degach żelaznych. 


Odchodzą | Przychod 


N 1 i DUDI E DI zą | 
P ONE TEA GE: godziny i minuty 
Warszawske-Wiedeńska: 
Pośpieszny 3 klasy .. . . . . . 6|— rano | 9/50 wiecz. 
Osobowy 8 klasy E 0..2.«: «. + 11/10 rano | 5155 po poł. 
Osobowo-miejse. 3 kl. do Piotrkowa| 6/50 wiecz. [10/10 rano 
Powyższe pociągi łączą się z drogą 
łódzką, 
Kurjerski Aklady . .0, 2:0. R 9/15 wiecz. | 6/15 rano 
Warszawsko-Rydzoska: | 
Kurjercki 2; klaSy „3. M +2 3[15 po poł.| 2/35 po poł. 
Osobowy 3 klasy . . . . . ... . |= rano. |10/35 wiecz. 
Osobowo-miejscowy 3 kl. do Kutnaj 4/40 po poł.| 8/25 rano 
Warszawsko-Terespolska: 
Pocztowy 3 klasy ,.'. « : . . » 3/50 po poł.| 1/49 po poł, 
Osobowy 3 klasy . . . « « « . . 10/80 rano | 8/18 wiecz. 
Osobowo-towarowy 3 klssy. . . . |10— wiecz. | $113 rano 
Warszawsko-Petersburska: 
Kurjerski 2 klasy . . . . . « 1. 10/13 rano | 7/43 wiecz. 
Osobowy SDEIAG7 |... 2. dueie « 6/48 wiecz. | 3/33 rano 
Pocztowy 3 klasy .*. . . «. . « . 11/38 wiecz. | 9| 8 rano 
Nadwiślańska do Kowla: a 
BQGZIOWY nA.) 8 oeri aak 3/40 po poł.| 2|— po pot. 
UGRDOWY EE o wach 8| 5wiecz. | 812.rano 
Osobowy do Lublina . . . . . . .| 8I50rano |-|— — 
Nadwiślańska do Mławy: 
Focztowy EaR "7-076 Gw 5/40 po poł.|11/40 rano 
Osobowy 68. 2% « a aA „| 9l20 rana 8127 wież 


„GIOCONDA” 
Ponohielli'e 
w układzie na fortepian, przez J. K. FB 


= 


ŻĘ m Je, 
ŻĘ =. 


Władysława Mierzwińskiego $ 
ofiarowany Paulinie Lucca. w 

waj „Eclko Polka,” ( przez Anoni- HB 
ma, grywane Fa 
w Teatrze 
Rozmaitości, yć 

s sait ko odbitki z «Echa» FiB 
ć isę flo Babycja w Redakcji (Sone. M 
BY torsitka M M 18) ), oraz we wszystkich Eg 
i: księg a, rniach, 28R 


FIETZ Z ZEE ZZ OZZIE PES TA 


MM „Haataburda Mazur” 0 


ti om merap remiów. 


Do nabycia we EE księgarniach 


Okruchy „Na "Pomoc, 5 


czyli 100 otworów literackich, muzycznych i 
rysunkowyeh. 

Sklad sim w księgarni G. CENT- 
NERSZWE Marszałkowska 73. 9 


"Świeżo * m, z druku 


Rosani Myśliwski na r, 1888, 


Cona kop., „50, Ww mA ky kop. 70, za prze- 
syikę poczł 


Do n 4 2 we LAD bea. a sięgarni 
sklad si WI Uf Ae eż iogar e GEŃTNER: 


ską 73. 


NI dr traf: 


s LĄ À l ayain szedł do 
abac. troyhow- 
kiego, Ń wid | wiat M " OWA wio. 


Apt eian, 


any, wydaj s ętelske las oz 
r 


G 5 

H ą soda, są t Świe omość, uli- 
ika Nr 31. Handel win 

obok legraf u Rö4 


Butli nwgr 


Otrzyma znalazca, który zóchce zwrócić na 
IE ja M 85, do domu 


Roeslera, AR [) 
złotą z © kaj T. a ną g 2 On 
dnia r. AA 
jeździe áoroka przez tè cą skazą, 
owskie- Przedmieście, Ary- wiat, na lig 
Hożą i Marszałkowską i z powrotem. 


LIGYTACJA 


W Lontardzię Noyyawiit Nr 41, 


Za 11 miesięcy ZE w upłacię proceq- 
tów i al A renyai awa ora zie się 
ke S (15 yeznia 1885 r. 


NJ 


"Na Karnawał! a 


ZNACZNY ZAPAS 


A wyborowych, masklo) „pranych; z koł- 


; $ nierzami, ZAB 'pez takowych, 
z sztuka od rs. 1 kop. 35. 


Koszul balowych, 


ślubnych, bardzo eleganckich. 


Koszul dla chło łopców, 


| od lat 8-—Kołnierzyki i Mankiety. 
4 Kolnierze i Mankiety 


a męzkie, webowe, w najmodn. fasonach, 
"w wielkim wyborze, poleca 


Skad Bielimy i Trykotaży 


M J. NATANBLUTA, 
J 22. Senatorska 22. 


| ROMANS'| 


TE IKupujcie! Di. 
kreririeł przemysł krajowego 


po cenach dotychczas nigdzie niebywa- 
łych, w znanym ze swej taniości 


Składzie Fabrycznym, 
przy rogu ulie Dzikiej i Nowolipek, 


Specjalna Fabryka Gorsetów 


POD FIRMĄ 


„MIA RIE. 


Przy kostek na sezon karnawałowy wielki wybór gorse- 

tów atłasowych i drelichowych, w różnych kolorach, oraz 
orseiy włosienicowe dla osób nie znoszących brykli. Wszys- 
fie powyżej wymienione gatunki są podług żurnali paryzkich. 46R. 


B  301/4ł. wybor. na koszule za rs 
# Creton zdrowia, biały, przewyższa- 
jący płótno w ty zy 1'/, ł. szerok, ® 

J] po 13 i 15 kop. Ł 

A gg ry wyborowy, na koszule 
A ie i damskie, po 18 i 20 k, ł. 
Ñ Creass, półpłótno najlepsze, na gacie i 
pg oszule po kop. 9, 10, 11, 12 


Wiecała Wr 1, dom hr. Krasińskiego, 1-e piętro. 


Bi E A A IW DEL a Dei | 
Braci Wróbel, 
w qmachn Starej Poczty, na Krakowskiem-Przedmieścin, 


posiada wszystkie SAMĄ gospodarskie, lab handlu obok kościoła Ś$-go Krzyża É 
0 t Ło 


codziennego użytku niezbędne. 


p Perkal "hiały, wtozawy i 1'/, Ł, szerok. 
6%) po kop. 11, 12 i 121% È 3 
n Żagnot zajlepowy, popielaty lub czar- | 
g- ny po ko 
: Kronza be e] 1!/, Ł. szer. po 14 k, © 
M Morla najlep., czarna lub biała po10 k. 
Metkal na wsypy wyborowy, po 10 k. 
2 Płótno rześcioradłowe. sredini: ; 
we, 2!/ ł. szerok., po 23 ko 


© apRezasskaw 2y jo Y 
a 4. E 


Pika i DYES » na majtki i kafta- 
niki, 15 kop. ł. 
Drelisz e ac ua gacie w pa- 
daw po 18 
AT na 6 osób, t. j. $ 
pEr R obrus adamaszk. i 6 serwót 
za rS., 2.50. 
Tuzin chustek białych do nosa, zars.1 | 
Kasz czarne, lub st, T 
) wełhiane, 2 ł. szerok 
watowe ponsowe, birdo lub 
A niebieskie po rs, 4. y 
Kołdry, tak zwane sławuckie, Wybo- 


w wielkiej ilości sprzedają się na skrzynie, pudy i sztu- z 
ki.—Polecamy się łaskawej Publiczności tej opan ; 


BRA OIA. WRÓBEL. 


Nadworni Dostawcy | 


ZROCARED mi 


w Wiaosizww y 
ulica KRAKOWSKIE-PRZEDMIEŚCIE X E wał wyższe gatunki 


PERFUM I KOSMETYKÓW. 


po cenach przystępnych, a przeważnie: 


Wodę Kolońską Kwiatową. 
Mydło glicerynowe, jako specjalność fabryki, 


225 bRZOZÓWY 


HYGIENICZNY 


otrzymywany z basy, jest najdoskonalszym środkiem upiększenia 
| twarzy; wywiera skutki prawdziwie zadziwiające. Płeć staje się nad- 
zwyczaj białą i delikatną; wyrównywa zmarszezki na twarzy, nada- 
Sa) jąc jej kolor młodości, skórze „nadaje białość, delikatność i świeżość, 
| usuwa w krótkim czasie piegi; plamy, wątrobiane, czerwoność nosa, 
gry i inne nieczystości skóry.—Cena słoika wraz z przepisem rs. 
1 ko „ 50. Pod dołączoną SRA 
Sklady w Warszawie: w obydwóch perfumerjach A ia Repais- 
| sance Dobrzańskiego, Krakowskie-Przedmieście X 7 i Nowy-Świat 
41, p. Aleksandra Kocha, Krakowskie-Przedmieście 83, u Lipinka, 
na rogu Niecałej i Wierzbowej; Leona, Nowo- Senatorska M 4. 


OLIWA NICEJSKA, 


Octy stołowe i Essencja Octowa Frankfurtska, $ 


znajdują się w znacznych zapasach 


w Składach Materjałów Aptecznych 


LUDWIKA SPESSA L SYM, 


Tiad Teatralny X 464/5, i ulica Marszałkowska X 52, 
ok kościoła PP. Kanoniczek. | pomiędzy ulicą Świętokrzyzką i Rysią. 


Ceny przystępne. — Towar wyborowy. sz f 


MAGAZYN KONFEKCJI 


POD FIRMĄ 


JULJAN PENKALA 


Senatorska Nr 4, I piętro, 


na bieżący KARNAWAŁ poleca: 
wielki wybór modeli paryzkich, ostatniej mody 
sukień balowychi wszelkich przyborów balowych 


Magazyn posiada znaczny zapas gotowych okryć damskich. 


CENY UMIARKOWANE. = 


pędem, cudowne kolory, na g 
$ 21/, ł. szerok. po 65 k. i 
ni Obstalunki z prówineji bę ekspet jo- w 
wane z jaknajwiększą a uratnością ry 
i sumiennością, proszę adresować: 
45 Iz. HERTZ 


| Dzika 3 1, dom Brauna, w Warszawie, i 


Kwit Rekrucki 


Jest do sprzedania, — Ulica Taszna, 3% 57, 
mieszkania M 1. 


Ważne dla dorożkarzył 


Wozownie do wynajęcia w każdym czasie — 
Ulica Kościelna M 16.—Stróż wskaże. 46 


ORNE ARA RE CR A R 
Mam zaszezyt zawiadomić Szanowną Pu- 
bliczność, że otworzyłem nowo urządzony 


Sklep z Wądinami, 


wyrób krakowski —Uliea Ś-to Krzyzka, róg 
w łodsimierakiej R 1, Rhea k'ełbasa z ka- 
pusa i różne przekąski 

Ferdynand Freindorf, 


2 


Abrahama Majznera, 


Wzywam wszystkich sprawdzonych wie- 
rzycieli massy, aby zgłosili się w dniu 8 Stycz- 
nia r. b. (nowego. stylu) t. j. we Ozwartek ¢ 

odzinie 12 w yołudnie, do Sądu Handlowege 

o Wydziału. Upa dłości, a to celem odebra- 
„nia przypadający: Leah im należności, z rozdziałn 
funduszów zebranych harema a zarządza 


kiem upa 
wA pawi rep d. 3 Stycznią 1885 r. 


" Sa iun 
WIN 
krymskich i 
Raukażkieh, 


- EM 
l KERMANA SW l 6 my, 


y TEIE efi j aera aa Nr 58. 


Sprzedaż hurtowa i detaliczna. 
Ekspedycja codzienna do wszystkich dróg że 


B dom Brauna X 1, m. 4, mianowicie: Ś 
Sztukę płótna krajowego, mającą i 


mi Ostateczny Massy Upadłości: 


n ainaani MOS Oun M S 


LJ 


„Grzyb drzewny." 


Niszczy najpewniejszym środkiem stwierdzo- 
nym 10-cio letnią praktyką—również osusza 


mieszkania wilgotne Aleksander Ciszewski 


budowniczy, Żurawia % 38. 39 

W dniu 19 Grudnia T. £., między godziną 
11 a 12 rano, w mieszkaniu mojem przy ulicy 
Dobrej, pod Jè 39, spełnioną została kradzież 
różnych przedmiotów złotych i srebrnych, — 
Zapewniam 


Rs. 150 Nagrody 


temu, kto doprowadzi do odzyskania skra- 
dzionych przedmiotów, lub rs. za wykry- 
« Mad sprawcy kradzież, 


więtochowska. 
ABŁKA z PODOLA 


Wspólna 28B, m. 17.—Renety S$ztetyny, Bur- 
gztówki, Kalwiny i w.in.od1 ch do 4/4 rs. pud. 
(W pudzie przeszło 4 kepy)Pole śliwki, 
gruszki i jabłka. 058 


posiada największy wybór otowych ubiorów męzkich i dziecinnych, na każdy sezon i każdej wielkości, które odznaczaj 
a z tego powodu ubiorów magasan nie należy brać za jedno z derobą pochodzą 
ukach i są widoczne dla każdego; Piri 


$a rom robionym na obstalune 


m 


Spodnie zimowe 


na wszystkich szt 


Do Rodziców! 


Były Inspektor szkół przyjmuje uczniów na 
stancję; wszelka pomoc naukowa zapewnia 
się-—Adres: Zgoda M 1 bez litery, mieszk. 2, 


Żądanym jest 
GUWERKER 
na pensjonat w Warszawie. — Kandydaci 
składać raezą krótki opis swej działalności 


pedagogicznej w redakcji Kurjera Warsz. 
pod godłem , Guwerner*. 1 


NIERUCHOMOSCI 


2-ch domów 


wraz z placami, frontowe, po Ieku 


obrzyń= 


skim, w mieście Włociawku, ulica Łęgska, 
Xe 16 i 17, każdy dom osobno będzie sprze- 
dany w Warszawie, Ww pri ii Sądzie 
dnia 3 (15) Stycznia 1885 roku. 4 


w | 


Do sprzedania 


DOM- 


przy ulicy Włodzimierskiej, wykończony z kom- 
fortem i wszelkiemi wygodami, nawet z ka- 
nalizacją, na dogodnych warunkach. — Wia- 
domość: Mazowiecka X 16, mieszkania 2, ra- 
no do 10 i pa południu od 4 do 6. 4014 


Dzwonki elektryczne, dzwonki ma 
gnetyczne (działające bez baterji), telefo- 
ny i mikrofony, maszyny dynamo-elek- 
tryczne, PAY łukowe i żarowe, gal- 
WAROŁYPY: permetry, anysermetry, 
woltmetry, baterje galw., izo- 
lowane it. p poleca 


Biuro Elektrotechniczne 
Abakanowicza i Spółki, 


w Warszawie, Senatorska 27. 
Biuro wykonywa instalacje, światła telefo- 
nów, dzwonków i podejrauje się oświe- 
tlenia całych miast lub oddzieinych 
części. 2972R 


| 


c GW W I, "a "m 


~ BI LEI 


na występy Modrzejewskiej:—Amíteatr 
1-go ks fe A. abonament na 4 przedsta- 
wienia, do odstąpienia. — Wiadomość, Nowo= 
grodzka, M 25, m. 17. 4T 


KUCHARZ, 


wieku lat 24, dobrze obeznany w Swym za« 
wodzie, mający chlubne świadectwa z dużych 
domów, poszukuje odpowiedniej posady, od 
ro Lutego; bliższa wiadomość u Szwajcarą 
w bramie, pod literami W. 8., ulica Wło- 
dzimierska M 12. 48 


ŻYRANDOL 


kryształowy franeuzki, jest do sprzeda- 
nia tanio, w sklepie wyrobów chemieznycb 


Glińskiego 


Nowy-Świat X 67. 


ww WW zanswzdww is 


NOWO:OTWORZONY 


| MAGASIN FRANCAIS 


| przy rogu Krakowskiego-Przedmieścia i ulicy Trębackiej, w domu dawniej „Starej Poczty,” 


Garnitury 5» 
Paletoty 35 


Garnitury czarne 5» 59 
Paltociki i Garniturki dziecinne »  » 


one z0 nizkie lecz stałe, a mian 


od rs. 
55 55 
55 yy 


Oprócz tego znaczny zapas Szlafroków, Ubiorów myśliwskich, podróżnych, burek i t. p. 


Obstaluski podług miary przyjmuje i wykonywa jak najskrupułatniej-—Najł 


O WY ZĘ W 


Nauka i wychowanie, 
Masy z muzyką, zaje demi-place i 


lekcyj na godziny. Wiadomość w kantorze 
wr, Warsz. pod lit. M. R. 

otrzebną jest francuzka na demi-place. 
armelicka 11, mieszk. 19. 4 
sirzenny korepetytor kursu gimnazjalne- 
o, za obiady. Graniczna 9, m. 16. 154 


oszukuje miejsca puwernantki w dobrym 
domu izraelskim, jamna, iżraelitka, ukoń- 
czywszy gimnazjum g medalem, z wyższem 
wy kształceniem, PEŁ gruntownie, tak 
teoretycznie, jako też praktycznie języki: pol- 
ski zabi i niemiecki. Łaskawe oferty 
składać proszę na ulicę Chmielną X 19, m. 
11, pod lit, R. W. 1 
żanka wykształcona życzy sobie u- 
duialać Tanon selago języka w zamian pol- 
skiego, ruskiego, angielskiego ete., 3 12—1. 


dres Widok 7, m. 6. 86 
rep: do waa Żelazna 27 w Warsza- 


Dwie, przyjmuje uczni n% drugie półrocze — 
rzełożony. T. Dowgird. 

Vaio ckiego z konwersacją udzielam za 
cenę m og rzystępną. Podwal 12, m. 28. 
f. de Próchamps, Dłnga 23. Młoda nau- 


P cielka z ruskim, francuzkim, doskonałą 
muya i ipiowem, (dyplomowana), zaraz do 


aa mamma n sa maman eeg 


na godziny. Wiad.: kiosk, Plac Zielony. (2 
jauczycielka, posiadając język francuz 
Ji muzykę, poszukuje mieszkania z utrzyma- 
niem za lekcje, lub zajęcie się dziećmi. Ulica 
Ogrodowa % 5, mieszk. 23. 18 


| BRE rodowita z dyplomem poszuku- 


je lekcji i konwersacji. Adres litera S. 


iosk Zielony plae: 19670 
esa prawa poszukuje lekcyj lub kore- 
petycyj. Oferty uprasza nadsyłać pod adre- 
sem; Student, Nowogrodzka Ne: 29, m. 8. 21 
otrzebny jest uczeń szkoły Handlowej, 
do przygotowania wstępnego kursu. Adres: 
owolipki 11, m. 2. 208 
janczycieł z konwersacją franeuzką, da- 
jące po domach lekcje, przygotowuje ucz- 
niów i uczennice od 1-ej do 5-ej klasy. Wia- 
domość na Lesznie, pod X 9, m. 22. _196 


LPG W A MSZ DB. 
otrzebną jest na wieś nauczycielka polka, 
posiadająca bardzo dobrą muzykę, oraz 

ardzo dobrą konwersację francuzką. Hotel 

Paryzki M 20, od godz. 12 do 1-ej. _ 277 
czeń kursu specjalnego szkoły handlowej 
Kronenberga, poszukuje kondycji lub kore- 

petycji; również przygotowuje kandydatów do 

tejże szkoły. Żurawia 12A, m. 13. 289 


oszukuje korepetycji uczeń 5-] klasy fi- 
lolog. dadami: ulica Okmielna M 17, 


a, 


A R 
Jiemka młoda, z dyplomem, ndziela lekcyj 


ry 


ona niemka, młoda, potrzebną jest do dzieci, 


niewielkich wymagań. Wiadomość: Ohło- 
dna M 23, w restauracji, 254 
Peys żeńska Gabryeli Herman przy ulicy 

Mariensztadt M 1b, Przysposąbiają Się pa- 
nienki do wszystkich zapładów naukowych; 
uczą się szycia bielizny i w. zelkich robótek 


kobiecych. 261 
omieszczenie dla uczni gimnazjum. Za- 
kroczymska M 15, stróż wskaże, 255 


p ge m g Ep r e g w A DO MR E 
| antor nauczycielski Załoskiej, Niecała 
Íx 4. Nauczycielka polka, z wyższem wy- 
kształceniem i muzyką, poszukuje miejsca za- 
raz. Francuzki do umieszczenia w War- 
szawie. 284 
\tudent Uniwersytetu, posiadający język 
nowożytne, poszukuje lekcyj, kore,etycyj lub 
tómaczeń. Hoża X 30A, mieszk 5. 258 
| GRE na kilka godzin dziennie dziew- 


czynka francucuzka, mniej więcej? 10 lat. 
iadomość: Ogrodowa X 24, m. 2, między 
odziną 4-tą a 6-tą. i 250 
Ress skiego wymawiania 1 nkcentowa- 
nia cheę brać lekcje. pó | z eeng doste- 


ną złożyć w tymże Kurjerze Š. S. 700. 245 
proc d Prechamps, Długa 23. Francuzki 
demi-place, bony i szwajcarki, zaraz do u- 
mieszczenia. 67 


dana bona z krawiecczyzną, Grzybów 
10, mieszkania 3. 286 


WY SN ROPNY YYWYT 


HOTEL EUROPEJSKI 


od 1 Stycznia 1885 r, przeszedł pod nową Admini- 
strację, po usunięciu się dotychczasowego dzierżawcy. S 


Staraniem Zarządu będzie zapewnić Gościom wszelką wygodę. “$ 


CENY ZNACZNIE ZNIŻONE. « 6 
NANANA NAS ANAN YE la atot 


| 


| 


a składzie w wielkim wyborze. 


20055 


m „I 
Aj 


A ę najnowszym krojem i w niczem nie ubło- 
z RAA tego zodsaju pla „BB a e ena dE Ee 
e: 


G. 
19. 
19. 
26.50. 
GS-.30. 


epszę materjały krajowe i zagraniczne, są zawsze n 


2270R 


ITUR 7 


rof. de Próchamps, Długa 28. Nauczyciel- 
ka wyższa (dyplomowana) z doskonałym 
rancuskim, ruskim, niemieckim i muzyką, 
zaraz do umieszczenia. 292 


EK osady i Prace, 


(pecialny ogrodnik, wszechstronnie prak= 
Mtycznie i teoretycznie wykształcony w swo- 
im zawodzie, posiadający chlubne świadectwa 
zagraniczne 1 krajowe, poszukuje odpowie- 
dniego miejsca w Królestwie lub Cesarstwie. 
Adres: stacja pocztowa Turujsk, w Wołyń- 
skiej gubernii, majątek Turiczany, do pana 
von Hartmana. 4 


von Hartmana. 149 
= zdolny poszukuje roboty w do- 

mach prywatnych, Ul. Samborska, róg 
Przycynku m 8 W. Szymborski. 141 
(ia młoda, obznajmiona z handlem, pô- 
jszukuje miejsca jako sklepowa. Łaskawe 
oferty uprasza się składać w kantorze te- 
goź pisma pod lit. S. W. E 


are? iona An aeee 

ps uzdolnione do sukien, potrzebne za- 
„raz, do magazynu Stanisławy. Ul Mazo- 

wiccka 6. 59. 

Ko mam: energiczna aiemtodo kanforowa 
„do prelni, umiejąca szyć. Kaucji 15 
Wiadomość ulica Obnielna 25, nkak-2 si 

godz. 10 do 12. 19798 


m 


NAW REIER a) 

Pa oba potrzebna. Pies tetet 
ie kupio; dania, 

wskie-Przedmieście. * 27, m. 6. EW 


F 


| ng” potrzebny jest do miasteczka w 
ub. Mińskiej. Subsydjum 300 rs. rocznie. 
Bliższa wiadomość ul. Bracka M 9, miesz. 3, 
od godz. 1 do 2 w południe, 8 
REŻ Potrzebny zaraz do zarządu sa- 
moistnego większym majątkiem rządea z 
kaucją w gotowiźnie do 6000 rs., która hy- 
potecznie będzie poto i Wiadomość No- 
wogródzka. 14, m. 4, do 9 i pół rano, lub od 
4—5 po obiedzie. 19730 
j co przybyła z prowincji, umiejąca 
iiqdoskonale gotować, poszukuje obowiązku 
na przychodnią lub na wyjazd. Adres kiosk 
„róg. Marszałkowskiej i Hożej, litera M. K. 


p kupiec, dokładnie obeznany z prakty- 
ką handlową, bucbalterją i korespondencją 
w polskim i niemieckim języku, posiadający 
najlepsze referencje, Sj szy. stanowiska. 
Refiektanei raczą złożyć swój adres w kan- 
torze Kurjera Warsz, T. W. 287 


|jotrzebna panna uzdolniona do dziurek 
R w bieliźnie. Ulica Marjensztadt. M 17, mie- 
szkania 17. 289 


sobą młoda, uzdolniona w krawiecczyźnie 

i kroju, poszukuje zajęcia w domu prywa- 
tnym, w razie żądania z maszyną. Adresy: 
kiosk, róg Alei i Marszałkowskiej. 257 


floszukuje miejsca: kasjerki, sklepowej 
i lub do towarzystwa, kobieta młoda, znają- 
ca języki, muzykę i krój, choćby za mierne 
wynagrodzenie. Adresy uprasza składać w 
kantorze Kur. War. pod lit. A. 8. 260 


otrzebma nauczycielka kroju na godziny. 
Plac Warecki 16, m. 6. 268 


otrzebne są prasowaczki do pralni. Ul. 
Chmielna M 19. 263 


S eh alk Mia S AZ a A 
7 kaucją rs. 1,000 i więcej, młody czło- 
liwiek z odpowiedniem wykształceniem po- 
szukuje miejsca: inkasenta, kasjera, maga- 
zyniera, rządcy domu, lub innego zajęcia. 


prasza o nadesłanie adresu do kantoru Kur- 


: 


era Warsz. pod lit. M. R... ` 274 

j kaucją urzędnik sądowy poszukuje za- 
[A~ omu, Za ria R Wiadomość. 
Solna M 8, mieszkania 28. 291, 


— a NZ —— 
(ea młoda posiadająca patenty: gimna= 

zjum i buchalterji, poszukuje miejsca buch- 
haltęrki lub' kasjerki. Oboźna Mi 6, mieszka- 
nia 5, od godziny 9 do 3. 34 


loSi, ktory ukończył najmniej 4 klasy. 
może być przyjętym jako praktykant han- 

Asi w Składzie płótna, haftów i bielizny 
A. W. Wilczewskiego, Nowy-Świat 55. 35 


(ża znająca język niemiecki, pragnie 
zajęcia w domu zamożnym, do dozoru dzieci 
i wyręczenia pani w gospodarstwie, może za- 
jąć się i szyciem. Adres: Ordynacka XÑ 2, 
mieszkania 7. 235 


pp 
Me azynier potrzebnym jest do wielkich 
składów, z rekomendacjami poważnemi i 
kaucją 2,000 rs. Wiadomość do 10 rano, w 
kantorze hotelu Drezdeńskiego. 237 


| pati SĄ panny, do maszyny i podrę- 
ezne do bielizny. Ulica Nowolipki 34, mie- 
szkauia 21. 227 


Jotrzehne maszynistki i podręczne do bie- 
lizny. UL Nowolipki M 34, m. 22. 244 


zany potrzebne 8% A uzdatnione do 
staników, podręczne i do nauki, Smolna 
10, stróż wskaże, 256 


kupno isprzedaż. 


asło wyborowe i sery litewskie do sprze- 
dania. Warecka 

-~ do 2-giej. 
Qay litewskie dobre i tanie, Warecka M 7 
lymieszkania 5, od godziny 10—2. 2788 

rzcina wyborowa z Rudy pod Marymon- 

tem, do sprzedania. Wiadomość: ul. Długa 
22, 1-e piętro. 3 


EE męzkie, damskie garnitury nowe i 
mało używane kupują i wyprzedają w skle- 
pie B. Korpaczewskiego. Nowy-Świat 42. 2579 
| | Słabe oryginalne perskie i uralskie, cd 

s. 2, chodniki, dery, kananz jedwabny na 
suknie, oraz inne wyroby AC XP sprzeda- 
ją się bardzo tanio. Mazowiecka X 14, dom 
p. Grossmana, naprzeciw bramy, na parterze. 
PE) nn PATVETZE: 


pianino nowe do sprzedania, z powodu wy- 
jazdu. Wspólna 7a, stróż wskaże. 159 
est do sprzedania czterdzieści kuf dębo- 
ejwych po okowicie, objętości od 35 do 60 
guney. Bliższą wiadomość udzieli numerowy 
Leon, w hotelu Paryzkim. 171 
jkrzypce stare tanio do sprzedania, 
Naar é: Zielna M 31, miesz. 8. Od, 
9-tej rano do 7-mej po 


udniu. 


1. do 8-ej rano. 19616 
jortepian, pianino, meble, sprzedaj wy- 
najmuję tanio. Wiejska 7, m. 5. 19861 


ustowna, jedwabna, popielata materja na 
(sin do sprzedania w sali Licytacyjnej 
Leszno 7. 3056 


7, m, 5, od godz. 10-tej 
44) l 


«|| Jhdo' sprzedania skład Ww: dobrze 
1 


eble salonowe rzeźbione, garnitur czarny 
i orzechowy, bibljoteka, biuro, fotel, urzą- 
dzenie ozdobne jadalnego pokoju, masiv dębo- 
we, kolumny, źardinierki, łóżka, umywalka i 
inne meble, tremo, lustra, firanki z D-ciu po- 
kojów, do sprzedania bardzo tanio razem lub 
częściowo, na uliey Chmielnej w pałacu M 26, 
mieszk. 9, czwarty dom od rogu Marszałkow- 
skiej, idąc do Brackiej, stróż wskaże. 19574 
GE mebli, szafy, lustra, firanki, szes- 
long do sprzedania bardzo tanio, Wiado- 
mość: ulica Nowomiejska M 24., na pier- 
wszem piętrze od frontu w szwalni. 39 
[METR mebli, prawie nowy, aksamitem 
bordeaux kryty, jest do sprzedania za rs. 
150. Obejrzeć można w sali oytkóciami, Le- 
szno M T. 3055 
Nee używane rozmaite, tanio sprzecaje 
(zakład wyłącznie używanych przedmiotów. 
Skupuje również używane meble, kassy, for- 
tepiany. Solna 8, Makow. 19724 
W składzie futer P, Rimmla, Krakowskie- 
Przedmieście M 38, jest oddana do sprze- 
dania szuba psy sybirskie, z obłożeniem nie- 
dźwiedziem, za przystępną cenę. 170 
est do sprzedania: 6 kafarów, 6 bab żela- 
eb znych, bloki i inne przedmioty potrzebne do 
ubijania pali. Wiadomość 
M 8. mieszkania 4. 
ffa rs. 155 tortepian czarny, krótki o pół 
siódmej okt. i za rs. 75 garnitur mebli o- 
rzechowych z pokrowcami, kanapa, 2 fotele, 
6 krzeseł i stół, mało używane. No 
M 38b, m. 3. 1979. 


Neri czarny, rzeżbiony, orzechowy, e- 
legancki, urządzenie jadalnego pokoju d 
bowe, oraz inne meble z kilku pokojów do 
sprzedania bardzo tanio. Chmielna 20, stróż 
wskaże. 19534 


Lan g magazyn mebli nowych 
i git sprzedaje po njepraktykowa- 
nych nizkich eenach, oczem na miejscu prze- 
konać się można. Marszałkowska 54, proszę 


uważać na M domu przez sień w podwórzu. 

eble, kompletne urządzenie 6-u pokojów, 

garnitur czarny jedwabiem kryty, garnitur 
orzechowy, urządzenie dębowe jadalnego po- 
koju, biurko męzkie, biblioteka, łóżka, umy- 
walnia, toaleta, szafka do bielizny, szafy ro- 
zbierane, lustra, trema, kandelabry, żyrandol, 
dywany i firanki do sprzedania, razem lab 
częściowo. Ulica Chmielna, w pałacu M 27, 
mieszkania 14. 52 


jmeblowanie salonowe, eleganckie, dwa 

lustra wielkie, kredens, stół, krzesła, gar- 
nitur orzechowy, szafy do ubrania i bielizny 
łóżka piękne,, toaleta, umywalnia, klęcznik, 
biurko, szeslong, stoliki do kart. kolumny z 
kandelabrami, krzesełka yw ra markizka, 
firanki z gzymsami, węża piękne, bardzo 
przystępnie do sprzedania. Ulica Sienna M 3 
mieszkania 4. 128 


BETĘ Poszukuje się dzierżawcy na 2bi- 
lardy wraz z bufetem. Wiadomość w mle- 
czarni Niecała M 3, rano od 9 do 10, po spf 
łudniu od 5-ej. 158 
la sprzedania czarny garnitur, jedwabnym 


adamaszkiem DE oraz lustro owalne, 
1a 


czarne. Nowolipie X „m. M 1, 172 
ortepisn krótki za rs. 90. Żelazna 20B, 
mieszk. 2. : 240 
o sprzedania garnitur mebli brokatelą 
kryty bordo, za bardzo przystępną big Ti 
idok M 14, mieszkania 18. 241 
o sprzedania fortepian palisandrowy, 
w dobrym stanie, o 7 oktawach, z blatem 
metalowym, za 150 rubli. Wiadomość w fa- 
bryce „Union“, odźwierny wskaże. 228 
fo) męzkie szopy do sprzedania za Dar- 


przy ulicy Peg) 


dzo przystępną cenę. Śliska NW 5, u wła- 
ciciela domu.. 266 
egatek srebrny, ancre, kryty, regularnie 
jehodzący, do sprzedania za rs. 7. Miła 12, 
mieszkania 3. 272 
abłka piękne w różnych gatunkach na 
kopy i pudy do sprzedania. Widok X 2, 
lit. A, od godz. 11-tej do 4-tej. 288 
ywany starożytne, gobeliny, Złota % 9b, 
mieszk. 4, 36 

est do sprzedania kilka futer męzkie 
mało używanych, za przystępną cenę, szal 
37 


turecki i ślubna suknia. Solna 10, m. 10. 


Interesa handl. i majątk, 


ogrzebo zakład B8. Korpaczewskiego, 
Pogra seH i wszelkich efektów porie 


owych. Nowy-Swiat 42. 
orzystny interes. Z powodu wyjazdu jest 
rocen- 


tujgey, istniejący od lat 10-ciu. Grzybowska 
M 55. 19765 


(SR węgli do sprzedania, Ulica Dzielna 
24 


NL 
K Rs. nieletnich na pierwszy nu- 
15,00 


mer po Towarzystwie miasta Pro- 
cent 79/ i 3.000 rs. na 1-szy numer. Pro- 
cent 80/,. Oferty w Kurjerze pod lit. O. O. 143 
dlarnia z wszelkiemi przyborami i urzą- 
ery ołożona w m. Częstochowie, na 
ardzo dogodnych warunkach z powodu śmier- 
ci właściciela Markiewicza, do sprzedania 
lub wydzierżawienia.— Wiadomość u Jakóba 
Miętkiewicza w Czestochowie. 145 


lac Featralny nr 473e (nowy 5), 
Redaktor 


4 k a 4 
klep dystrybucyjno-spożywczy, w okolicy 
fabrycznej, dobrze prosperujący, z wyrobio- 

ną klijentellą, jest do RSS. zaraz, za 


przystępną cenę. Żelazna X 31. 216 


kład wódek na pryncypalnej ulicy, z do- 
chodem netto 2000 rs. rocznie, do sprzeda- 
nia. Wiadomość w biurze Ogłoszeń Rajch- 
mana i Frendlera Senatorska 18. 3041 
TE ET F" > aT a GE: PRZĘDZY ZY cc OJ AES OWE PTA 
ry rs. 4 do 5,000 żądany jast wspólnik, do 
interesu przemysłowo-fabrycznego, będące= 
go zupełną nowością, a sam produkt artyku- 
tem codziennym w przemyśle i handlu potrze- 
bny. Zgłaszać się można o godzinie 3 i 7 po 
potudniu. Ulica Chłodna W 8, m. M3. 19813 
K ażdego czasu zakład cukierniczy z bilar- 
Adem i kontraktem 3-letnim do wydzierża- 
wienia. przy ulicy Podwal M 16/524. 19803 
Ka wspólnik z rs. 2,000, do kanto- 
ru loterji. Oferty lit. A. B. C. składać w 
w kantorze Kuvjera. 19745 
jystrybucja do sprzedania przy ulicy 
linian 9. 74 
(kip wiktuałów z by ąda A sprzeda- 
kynia każdego czasu. Żurawia M 16. 19755 
klep dystrybucyjno-kramarski z mieszka- 


ttniem, do odstąpienia. Śliska M 12. 25 


pr 


í gród w środku miasta do wydzierżawie- 
nia, z cieplarnią i oranżerją. Wiadomość: 
Senatorska 31, skład maszyn. 

\kiepik wiktuałów z powodu wyjazdu, Za” 
iraz do sprzedania. Ul. Kacza M 7. 176 
|o wydzierżawienia dna ogrody owo- 
jcowe i warzywne, w urodzajnej ziemi, mu- 
rem oparkanione, z pomieszkaniami i budo- 
wlami, z pastwiskiem dla krów. Wiadomość 
Senatorska M 17, u J. L. Cohena. 183 


aa: Od 1-go Lipca 1885 do wy- 
dzierżawienia dwa folwarki gleby żytniej, 
z obszernemi łąkami, obsiewami, zabudowa- 
niami kompletnemi, przy szosie, pięć wiorst 
od miasta Mławy 'i kolei Nadwiślańskiej, 
bliższa wiadomość Nowy-Świat N: 9, miesz- 
kania M 4. 19667 


wiaze BRM PZĄTE Cl EENE CA 
(amienicę okolo 2,400 czyniącą, sprzeda 
lub zamieni na sumę pierwszą po Towarzy- 
stwie, właściciel, Mokotowska M 12. 3066 
om massiw murowany z oficyną, w nowej 
dzielnicy miasta, jest do sprzedania na du- 
ży procent, do kupna potrzebna około 13,000 
rs. Bliższe szezegóły i objaśnienia można za- 
sięgnąć: Srebrna M 2 domu, mieszkania 11, 
od godziny 2 do 4 po południu. 262 
ke ka pończoch do sprzedania, z obszer- 
ną “Eiteag, gotowym towarem i potrze- 
bnemi do tejże utensyljami. Tamże przyjmują 
się wszelkie roboty pończosznicze i nadra- 
bianie. Miedziana M 1, mieszk. 1. 265 


klep dystrybucyjny z materjałami piśmien- 
Nnen do odstąpienia za przystępną AET 
Chłodna X 8. 26 
pżzwnnka DWIE DAŁA” AEEA a 
‘klep dystrybucyjno galanteryjny, w ruch- 
N iwa idg: a powodu słabości zdrowia 
jest d sprzedania zaraz Wiadomość: Próżna 
Mi 4, stróż wskaże. | 236 
s. 800 do 500 potrzebne. Wiadomość 
ul. Przejazd, cukiernia Górskiego, od 10 
do 2-giej. 38 
oszukuję wspólnika z kapitałem rs. 1,200 
do fabryki cukrów i lodów, oferty pod lit, 
A. W. w tymże Kantorze. T 281 
| s. 15,000 do ulokowania na pierwszy 
numer hypoteki -dómu w Warszawie po 
Towarzystwie. Wiadomość u Powichrowskie- 
o Adwokata przysięgłego, Długa 25. 290 
etrzebny większy dom. Oferty przyjmu- 
je ETEA pod cyfrą rge 564 
i awiarnia do sprzedania w każdym czasie, 
z całem urządzeniem, w dobrym punkcie, 
gdzie targ, komorne tanie, za przystępną % 


nę. Ulica Marjensztadt N 13. 
kokate 


zte okoje, przedpokój, kuchnia, na 

m ORA) do odstąpienia zaraz. Ulica 
Smolna 1x. 206 
r wodu wyjazdu jest do wynajęcia od 
La'Stycznia, za 125 rs, kwarialnje of 
ment, składający Się z pięciu pokojów, kuchni, 
przedpokoju Z łazienką, waterklozetem, ga- 
zem 1 elektrycznemi dzwonkami, na 1-m pię- 
trze, od frontu, przy ulicy Mokotowskiej pod 
Je 15, m. X 10. Wiadomość na miejscu. 57 

o najęcia różne warsztaty, oraz bu- 
Harid fa pozie, różne lokale, PAR wo- 
zownie i sklep. Sienna 6a/1147 1, 1-szy dom 
(przy przystanku tramwajowym), za ulicą Że- 
lazną. 19641 
P ękny salon i Pokój osobny z meblami, są 


do wynajęcia od Nowego-Roku. Erywańska 


„am 


M 5. m. 14. 19712 
pokój z meblami mielna 2, od Mar- 
l szałkowskiej, mieszk. 7, 19752 


pomioszczenie ze stołem i opieką dla 
Pos panienki lub chłopczyka, za 
rs. 15 miesięcznie. Sienna M 4E. m. 22. 109 
Ipa rs. 15 miesięcznie, pomieszczenie z ca- 
É lodziennem utrzymaniem i praniem, dla 
panienki chodzącej do klas, w wieku lat 1 

lub młodszej, u wdowy emerytki, mającej 
swoją jedną, córeczkę, gdzie; znajdzie praw- 
dziwie macierzyńską opiekę i troskliwość.— 
Wiadomość: kiosk róg Alei i Marszałkow= 
skiej. 96 


J4O3BOJLEHO 


1 Ijensypow—Bapmasa 25 Jezaópa (6 ślznapa) 1884 % 
Waclaw £zymanowski—Wydawca Gustaw Gebathnon 


" © 
Jaraz do wynajęcia pokój duży umeblown- 
any, może być ze stołowaniem. Nowy-Świat 
M 28, mieszk. 11. 93 


nn w 
W;póma 7, miuszk. 1 Pokój umeblowa” 
ny, samowar, usługa. 64 
iklep narożny do wynajęcia. Róg uliey 
NBromarej M8 16 
okój z opałem i usługą do odnajęcia sz 


raz, Sienna M 4h 


1 
IIR aa adęcia zaraz, na, doled pakuje 
kuchnia, góra, piwnica, tamże algierka 
szopowa, czapka karakułówa, sakwojaż skó- 
rzany, nówe.—Leszno M 60, m. 3. 162 
o wynajęcia każdego czasu przy ulie 
Pieci N29: 1 pokój z kuchnią za rs, 
miesięcznie, 1 pokój oddzielny za rs. 6 mie= 
sięcznie. 246 
Poda przy familii, dla osoby pewnej, przy- 
JH -woitej. Leszno M 25, mieszkania 18. 251 
petole umeblowane na różne ceny. zew 
wiat M domu 35. 234 
W ai z I eee 
pz ładny za rs. 10 lub 25, z całodzien= 
nem utrzymaniem, dla osoby, przyzwoitej, 
spokojnej, "Wiadomość: Nowy-Świat N 19, 
mieszk. 16. 238 
Jarsztat Ślusarski, od lat kilku egzystu= 
jący, tuż przy Placu Aleksandra na Mo- 
kotowskiej M 19, za rs. 8 miesięcznie, od 
stycznia 1885 r. 230 
okój przy familji, ulica Niecała M 1, 
miesżkania 25. : 229 
bios pokoje umeblowane lub jeden. Marszał- 
kowska róg Hożej 27, m. 14. 39 
o wynajęcia kwartalnie 2 pokoje kawa- 
Here i Przedpokój umeblowane. Ware- 
cka X 13, mieszk. 1, 276 


ro wynajęcia pokój przy familji. 
Pis M7 bez ad => * 276 
Jiokój ze wspólnym przedpokcjem może być: 
$ Sabini a erie Plac Warecki 
16, mieszkania 5. 269_' 
Jomieszczznie dla 2-ch panien, zapewnia, 
się opieka- rodzicielska, konwersacja BB 
cuzka, Wspólna, Xi 2, m. 9: 2738 _ | 


E omiesienia rozmaite , 


Bo pugilaresy, woreczki, portyi- 
sites i wszelkie wyroby ze skóry poleca 
T. L. Breymeyer. Warszawa, Królewska róg 
Krakowskiego-Przedmieścia. 2370 , 
| iuro pedagógiezne i Kantor dla szukają” 
cych pracy, Krakowskie-Przedmieście X | 
Dąbrowska i Marek. 19791, 
i Grywam na wie- 

l 285 


elam lekcyj muzy 
Mozna przyjmuje osoby na kuracigi 


czorkach. Leszno 51, m. 38. 
lub słabość, z mgieggezenion "= 
T8. 15. Dyskrecja zapewnia się, iążęca 
km br od Światu. 188) 


M 2, pierwsza brama od Nowego 
lica narska 18; przyjmuje osoby 
spodziewające się słabości i na czas dłuż-, 


Szy przed. jyłącznie potrzebujących dy- 
skrecji, w osobnych pokojach p rs. 15, zu-, 
mieszczeniem dziecka. Właściwa opieka za- 
pewnia się. — Akuszerka W. D. 185724 

kuszerka W. D., ulica Bednarska Ń 18 
I przyjmuje osoby spodziewające się Słabo: 
ści na czas dłuższy przed, wyłącznie po-) 
trzebujących dyskrecji w osobnych pokojach, 
od rs. 15 z umieszczeniem dziecka, właściwa 


opieka zapewnia się. 3 
j: „z dwu-miesięcznym pokarmem i 


z dobrem świadectwem, u akuszerki A. Ai 


rakowskie-Przedmieście, domu M 12. 188, 


. hamki wiejskie, są u akuszerki, przy ulicy 
MPnńskiej M 19. * 193 
amita młoda, ze śwież okarmem, poszu=, 


kuszerki. Śliska 38, | 
oszukuję miejsca mamki w domu zamo- 
Pw. pokłcdająe chlubne świadectwa, mej 
Sy naa składać w kantorze Kurjera opad 
lit. M. > 48 19/38 
a 30 Grudnia r. z. zaginął List zastaw= 

ny Tow. Kredyt. m. Warszawy, na sumę 
rs 1000, Serji III, Xe 085,491. oddawca ta- 
kowego, pod 33 Chmielna do składu Farb, 
otrzyma nagrody TS. IE 163. 
| zwartek w dzień Nowe 7 = 
dzy godziną 9 a 10- da, = dom 
JW. hr. Krasińskiego na Krakowskiem=Przed- 
mieściu % 7, w dziedzińcu, zostało bione 
około rs. 600 w papierach storublowych. Su- 
mienny znalazea raczy zwrócić owe do 
Ludwika Kunickiego, zamieszkałego w tymże” 
bodai, 212 


domu, za nagrodą jakiej żądać , 
(e rs. 8, Przechodząc 5-go stycznia 


Moje miejsca. Polna 11, m. 6. 2.1 
M ze świeżym obfitym paea ua= 


je 
mię 


z ulicy Czystej na Kruezą, zgubiono szpil- 
4 złotą (owad). Uprasza się o odniesienie 


takowej na Kruezą 6. Szwajcar wskaże. 280 


u 3 Stycznia skradziono suczkę pin- 
Wetere, koloru śmietankowego, ktoby ta- 
kową odprowadził na ulieę Bracką X 8, na 
pierwsze pięta mieszkania M 2, otrzyma na- 
grody rubli trzy. Nieprawy posiadacz do od- 


owiedziałności sądowej p zatenięty pcz 
ubli 5 nagrody za zwrot zgubionej 0 rącz= 
RE złotej z napisem: „W małżeńskim Sta- . 


nie E. K. 30 Stycznia 1877 r.* Panowie ju- 


bilerz, za zwrócić uwagę. Krucza X 12 
mieszkania 18. f 233 


